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Emancypacya ekonomiczna 
naszego kraju. 


Lwów 26 września. 


Przez społeczeństwo nasze, w znacznej Czę- 
ści dotychczas dla ogólnych spraw gospodarczych 
kraju dość obojętne, przeszedł wstrząsający prąd 
samoobrony ekonomicznej. We wschodniej części 
kraju zwołano już cały szereg wieców w sprawie 
popierania przemysłu krajowego, a wszędzie myśl 
oparcia się w tej wielkiej akcyi na konsumencie- 
obywatelu spotyka się z entuzyastycznem przy- 
jęciem. 

Objaw ten uważać należy za nader pomyśl- 
ny początek uzdrowienia naszej woli zbiorowej. 
Energia społeczna, wyładowywana w bezcelowych 
często manifestacyach, zwraca się obecnie do 
spraw realnyco, do pracy dodatniej i twórczej, 
do praktyki codziennego obowiązku. Jeśli ten 
zwrot będsie ogólny, jeśli będzie trwały, to, jak 
słusznie podniesiono w obradach sejmowych z 19 
bm., może się stać początkiem nowej fazy Dasze- 
go życia publicznego. 

Nie brakowało dotychczaa sposobności do 
prowadzenia walki ekonomicznej z obcym najaz- 
dem. Polityka administracyjna, później taryfowa 
władz centralnych niejednokrotnie już niszczyła 
w pierwszych ledwo początkach znajdujący się 
przemysł galicyjski. Nigdy jednak walka nie za- 
powiadala się na tak wielką miarę, jak obecnie. 

Złożyło się nu to wiele pierwiastków. Naj- 
przód społeczeństwo samo było wypadkami lat 
ostatnich w zaborze pruskim i rosyjskim mocno 
rozbudzone i podniecone. To wzbierające uczucie 
narodowe teraz umiejętnie ujęte zostało i skiero- 
wane ku właściwemu celowi. Obracać ono będzie 
koła naszych fabryk, podnosić i pomnażać siły 
gospodarcze kraju, a samej ludności przydawać 
tej tężyzny, jaką z zazdrością obserwowaliśmy 
nieraz u innych narodów. 

Rozbudzenie to jednak nie byłoby przyszło, 
gdyby sprawa, która stanowi punkt wyjścia całej 
akcyi, mniej była ogólną. Sprawa naftowa np. 
w najbardziej trudnych momentach nie mogła 
stać się sprawą powszechną i poruszyć całego 
ogółu. Sposób rozstrzygnięcia jej bowiem nie za- 
leżał od społeczeństwa naszego, a przemysł naf- 
towy wogóle stanowi dla siebie pewną zamkniętą 
w sobie całość. Inaczej ze sprawą cukrową. 
W niej zainteresowane są bezpośrednio zarówno 
sfery przemysłowe, jak i rolnicze i nietylko nie 
można tu mówić o jakowejś sprzeczności intere- 
sów, ale przeciwnie podnieść należy najistotniej- 
szą ich wspólność. Dlatego rozpoczęcie tej walki 
o byt ekonomiczny od sprawy cukrowej właśnie, 
rozpoczęcie jej wtedy, kiedy zawziętość i bez- 
względność obcych fabrykantów wobec nas 
w całej wystąpiła nagości, uważać  ależy za 
okoliczność nader pomyślną. 

Jak obrady sejmowe dowiodły, nie ma 
i być mie może w sprawie przemysłu cukrowego 
dw ich zdań odmiennych. Może być jedynie róż- 
nica w sposobie prowadzenia samej akcyi 
w taktyce. Te stronnictwa i grupy, które odczu- 
wają najżywiej interes kraju, te prowadzić będą 
akcyę z użyciem wszystkich rozporządzalnych 
środków, z jak największym nakładem sił. W ka- 
żdym ruzie uznać w tym wypadku należy ko- 
nieczność akcyi masowej. 

Gdy chodzi o przetworzenie społeczeństwa 
w pewnym tylko dodatnim kierunku, 0 rozbu- 
dzenie w niem pewnych zdrowych skłonności, od 
takiej właśnie akcyi żadna warstwa społeczna 
cofać się nie może. 
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Jasna góra przyjęła gościnnie w swych 
murach, gromadkę pobożnie usposobioną. Slub 
Bronisławy i Łucyana ściągnął prawie całą ro- 
dzinę w to cudowne miejsce, w to ustronie, tak 
drogie dla każdej duszy polskiej i dla świata 
i całego. 

Brakowałc tylko Maryi i pana Walerego 
Porajskiego, którzy z powodu choroby reuma- 


Najlepszy dowód, jak głęboko takie pojęcie 
sprawy zapuściło korzenie w całem społeczeń 
stwie, leży w tak znamiennych objawach, jak, 
że prezesowie rad powiatowych zamierzają się 
związać dla agitowania na rzecz cukru przewor- 
skiego przez swoje organy, tudzież nawet dla 
sprzedaży cukru przeworskiego we własnym za- 
rządzie, gdyby nie znałeśli się chętni kapcy. 

Wobec takich objawów, obawy niepowodzenia 
uważać dziś należy za wykluczone. Jeżeli weźmie- 
my na uwagę ten zapał ogólny, ogarniający całe 
społeczeństwo, tę akcyę zorganizowaną i planową, 
jaka wychodzi od „Centralnego Związku gal. prze- 
mysłu fabrycznego“, to możemy być pewni, że 
Przeworsk, jeżeliby nawet tego roku dopłacić 
coś musiał kosztów wojennych, w następnym 
stanie się niepodzieinym panem ma rynku gali- 
cyjskim i w dziesięćkroć powetuje poniesione 
szkody. Tendencya zaś obudzona wśród spułe- 
czeństwa w kieranka popierania swo- 
ich wyrobów stanie się potężnym czyn- 
nikiem w dalszej emancypacyi ekonomicznej na- 
szego kraju. 


Senzacye. 


Wiedeń d. 26. września. 


Dotychczasowy przebieg posiedzeń Izby po- 
słów 1 konterencyj parlamentarnych oświetlił ja- 
skrawo postępowanie rządu w obec parlamentu, 
jego taktykę i fortele, jakiemi się posługuje, gdy 
idzie o przeprowadzenie jakiejś ustawy. Argumen- 
tacya raądu, jakiej używał, odrzucając żądania 
kół politycznych o zwołanie rady państwa, jest 
jeszcze w żywej pamięci. P. Koerber zwołaniu 
parlamentu opierał się rzekomo dla tego, że ostre 
wystąpienia opozycyi w parlamencie aastryackim 
mogłyby jeszce bardziej zawikłać i tak już tru- 
dną sytuacyę na Węgrzech. Lecz opór ten nie 
był zbyt trwałym i ku nie małemu zdziwieniu 
okazał się patent cesarski, zwołujący parlameni 
austryacki pa krótką sesyę, dla przeprowadzenia 
nowej ustawy o poborze rekruta: 

Pierwsza senzacya. 

Obrady parlamentu poprzedziły długie i bar- 
dzo poufnie prowadzone konferencye z przywód- 
cami skojarzonych z rządem stronnictw niemiec- 
kich. W prasie niemieckiej przebąkiwano coś o 
tych pertraztacyach, podnoszono _wiesłycheny 
spryt premiera, wskazując na to, że treść nowego 
przedłożenia wojskowego jest tak misternie uło- 
żoną, iż opór Czechów w obec niej stanie się 
wręcz niemożliwym. Ustawa zawierać będzie 
tylko dwa paragrafy mówiono ale tak 
zręcznością zaszachuje Czechów, że choćby się 
wili jak w ukropie, nie będą jej mogli opanować, 
nie chcąc brać na siebie odpowiedzialności za 
dalsze przytrzymywanie w służbie żołnierzy. „Przy. 
jęcie ustawy będzie bowiem zs%razem warunkiem 
uwolnienia od służby trzeciorocznych żołnierzy. 
Czesi zatem uchwaleniu jej nie będą się mogli 
opierać, aby nie wywołać wśród ludności czeskiej 
burzy, zdolnej ich zmieść z powierzchni. Tak 
przepowiadano. Ustawa weszła do Izby i okazało 
się, że rząd domaga się znowu podwyższonego 
kontyngentu rekrutów. 

To była druga senzacva. 

Tę jednak prayjęto nawet w kołach dla 
rządu przychylnie usposobivnych już ze znacznie 
mniejszym zachwytem. Ba nawet upatrywano 
wielką sprzeczność między nią, a uroczystą de- 
klaracyą premiera, złożoną na środowem posie- 
dzeniu Izby. Nie można było pojąć, dlaczego 
rząd domaga się uchwalenia przez austryacki 
parlament warunkowego wyższego kontyn- 
gentu rekruta, skoro węgierski sejm nawet d o- 
tychcezasowej liczby rekrutów nie dał, 
a rząd austryacki równocześnie z taką emfazą 
podnosi równorzędność obu połów monarchii 
w sprawach wojskowych. 

Większość klubu czeskiego atoli zapowie- 
działa obstrukcyę, biorąc na siebie całą odpowie- 
dzialrość za skutki lego postępowania i mimo 
podszeptów oportunistów we własnym obozie 
i innych klubów prawicy oświadczyła, że spo- 


tycznej chylącego się ku starości pana Walerego 
pojechali do kąpiel. 
Pani Magdalena nie omieszkała się stawić 


wraz e córką zamężną, wnukami i Busig, którą 
już dawno zabrała Ada z Porajowa. 


Państwo Andrzejowie Grębowieccy przyje- 
chali z małą córeczką w  pieluszkach. Wszyscy 
ci na ślub sympatycznej pary nie byliby może 
podążyli tak ochotnie, ale świętość miejsca po- 
ciągała. 


Każdy chciał przy sposobności zaślubin 
przedstawić swe gorące prośby Matce Naj- 
świętszej, oraz oddać Jej w opiekę małe dzie- 
ciątka. 

Dia braku miejsca w hotelach, w starej 
Częstochowie umieściła się cała nam znana ro- 
dzina. Tu może było trochę niewygodnie, ale za 
to wszyscy byli razem. Tak jakoś błogo i za- 
cisznie tu płynęły chwile, że po ślubie został 
jeszcze cały orszak dwa dni. 


Stara Częstochowa me parterowe domki 


łeczeństwu swemu pota postępowanie swoje 
wytłumaczyć: 

Trzecia senzacya. 

Rozpoczęto rokowania, o których poszcze- 
gólnych formach wiadomo z doniesień telegra- 
ficznych Wreszcie stanęło wczoraj rano na tem, 
że Czesi przeprowadzena ustawy nie będą czy- 
nić trudności, jeżeli rząd odstąpi od żądania 
podwyższonej Śczby rekrutów. A rząd, 
ten sam rząd, który `z patryotycznych wyrasach 
wykazywał potrzebę wyżeżej cyfry rekrutów — 
zgodził się na cze%ie żądania. 

To była czwarta senzacya. 

Niemcy i wszyscy ¢, którzy z nimi szli so- 
lidarnie, mieli już teraz dość senzacyj i o mi ro- 
bić zaczęli trudności. Spostrzegli się — trochę za 
późno, — że rząd oszdził ich na lodzie. Oburzenie 
społeczeństwa bowiem mogłoby się przeciw nim 
zwrócić. gdy ludność spostrzeże się, że wytrwa- 
łością i energią miożńa u rządu przeprowadzać 
mniejsze ciężary wojskowe a że powolnością 
naraża się ludność na niekonieczne, a ciężkie ofiary 
krwi i mienia. Przekonali się, że gabinet obecny 
chadza zygzakiem, że nawet w tak ważnej 
kwestyi mie przytacza argumentów surowych, 
niezbitych. 

Ale nie koniec jeszcze senzacyom, Wczoraj 
po liczny :h konferencyach zgodzono się, że rząd 
cofnie przedłożenie o kontyngene'e rekruta a p. 
Skene postawił w izbie wniosek dodatkowy do 
rezolucyi p. Placzka, upoważniający rząd do zwy- 
kłego poboru rekruta. I zdawało sę, że już 
wszystko pójdzie gładko aż oto w czasie po- 
siedzenia radykał czeski p. Choc, poparty przez 
postępowego niemca p. Ofnera, przypomniał s0- 
bie, że mie można rezolucyi uzupełniać wnioskiem 
ustawowym. 

Prezydent Vetter strasznie się zmartwił od- 
kryciem takiego przepisu regulaminu i aby się do- 
wiedzieć, co dalej począć,... przerwał posiedzenie. 
Na konferencyi powiedziano mu, że głupatwem 
jest forma, gdy chodzi o rzecz. P. Vetter otwo- 
rzywsay ponownie wczorajsze posiedzenie, powia- 
domił o tem zapatrywaniu Izbę — ale cóż, kiedy 
nagle i rzeczy zabrakło, p. Skene bowiem w 0o- 


bec protestów cofnął swój wniosek i musiano 
posiedzenie zamknąć, naznaczając następne na 
dziś. 


Być może, że dziś w czwartym dniu trwa- 
nia Izby a chyba i w ostatnim— we wtorek bo- 
wiem ma już zebrać się sejm czeski — senzacye 
się skończą, 


Z obrad izby posłów. 


Wiedeń 36. września, 


Wczoraj popołudniu, po zarządzonej przer- 
wie, p. Vetter otwiera ponownie posiedzenie 
oświadczając, że według regułaminu przy zwy- 
kłych wnioskach dopuszczalne są wszelkie wnio- 
ski dodatkowe, a jego zdaniem, można także 
wnioski dodatkowe czynić przy wniosku nagłym, 
zapytuje zatem, kto popiera wniosek posła Ske 
nego, upoważniający rząd do powołania rekrutów 
w liczbie dawnej tj. 59.200 ludzi. 

Wszechniemcy i czescy radykali odpowia: 
dają wielką wrzawą i hałaśliwymi protestami. 
Najgwałtowniej zachowują się posłowie Schalk i 
Choc. 

Członkowie innych stronnictw — wśród nie- 
milknących protestów — zgadzają się z postępo- 
waniem prezydenta. Przychodzi do bardzo chwi- 
lam gwałtownej dyskusyi regulaminowej. 

P. Prade zwałcza interpreiacyę prezydenta, 
twierdząc, że czynienie wniosków dodatkowych 
do wniosków naglących nie jest dopuszczalne. 

Prezydent udsiela głosu p. Schlickerowi do 
merilum wniosku. Wywołuje to ponownie wielką 
wrzawę u socyalistów i czeskich radykałów. P. 
Fres! gwiada na gwizdawce, kilku posłów zbliża 
się do prezydenta. P. Schacker usiłuje mówić, 
lecz nie może, mimo kilkakrotnych nawoływań 
prezydenta do spokoju. Wobec tego oświadoza, 
że będzie mówił dopiero, po przywróceniu spo- 
koju. 


P. Schalk zabiera ponownie głos w kwestyi 


formalnej i żąda, by presydent, jeśli nie chce od- 
stąpić od swej interpretacyi, zaapelował do izby. 


z ogródkami, których szereg kończy się już 
w polu. Okolica dziwnie urocza, wielkiemi wspem- 
nieniami bogata, dostarczała naszym  pątnikom 
sporo rozmaitych wrażeń. Zwiedsano miejsca cie- 
kawe, w okolicy kłagsstoru, mówiące o prze- 
sałości. 


Na ostatniej Mssy Świętej w kaplicy rodzi- 
na Porsjskich mile została zadziwioną. Stuk ja- 
kié niezwykły zwrócił uwagę Broni — poznała 
zbliżających się ku ołtarzowi, T»mka Jarosza 
o dręwnianej nodze i żonę jego Zosię, którzy też 
przybyli, wyprosić dla siebie iaski. 


Po nabożeństwie długo rozmawiała Broni- 
sława z Jaroszami przed kościołem. Tegoż dnia 
odjechali państwo młodzi do Wiednia. Tomek 
i Zośka zostali jeszcza parę dni na Jasnej 
górze. 


Pani Magdalenie nie podobało się to mie- 
szkanie w Wiedniu — ta adwokatura tak niepo- 
trzebna dla dziedzica rozległych włości. Ale nie 
śmiała się odzywać przed ślubem, bojąc się, żeby 


PP. Wolt, Choc i Gross występują praeciw 
tema, ponieważ nie może być dopaszczalnem, aby 
izba przez proste głosowanie mogła zmieniać 
regulamin P Wolf nazywa propozycyę Schalka 
głupią, za co przywołano go do porządku. Hałas. 
w sali trwa dalej. 

Po kilkakrotnem dzwonieniu oświadcza pre- 
zydent, że trwa przy swej enuncyacyi i obejmuje 
za nią całą odpowiedzialność. P. Fresl gwizda 
dalej, za co prezydent przywołuje go do porządku, 
a udziela ponownie głosu SchQfckerowi, ten je- 
dnak z powodu wrzawy nie może mówić. P, Bke- 
ne oźwiadcza, że nie mógł p zypuścić, aby jego 
wniosek, odpowiadający intencyi większości i lu- 
dów, z powoda wadliwości formalnej natrafić 
miał na opór. Wobec atoli rozdrażmienia, jakie 
wywołał w izbe, cofa swój wniosek, 

Gdy wreszcie zapanował spokój, zabrał głos 
Schücker do moritum wniosku  Placzka, 
Wywodzi, że nia można dopuścić do tego, aby 
ustawodawetwo austryackie w sprawach wojsko- 
wych zawisłe było od Węgier ? 

Zujscia na Węgrzech musi potępić w sta- 
nowczy sposób. Wita z radością rozkaz dzien- 
ny cesarza do armii i wyraża życzenie wobec 
korony, aby nie stała się chwiejną. Występuje 
przeciw rozporządzeniu władz wojskowych co do 
zatrzymenia żołnierzy po trzecim roku w służbie. 
Byłby głosował za wnioskiem Skenego, gdyby 
jego postawienie nie sprzeciwiło się reguluminowi. 
Oświadcza, że stronnictwo jego gotowe jest 
uchwalić przzdłożenie rządowe, normujące wy- 
sokość cyfry rekrutów w bieżącym roku na 
59.000. 

P. Lupul składa oświadczenie imieniem 
kluhu rumuńskiego. Wyraża przekonanie o po- 
traebie mocarsiwowego stanowiska monarchii, co 
leży także w interesie poszczególnych krajów. 
Wobec ubołewania godnych zajść ostatnich cza- 
sów, które mogą podkopać mocarstwowe stano- 
wisko państwa, uważają Rumuni za nieodzo- 
wne — wzmocnienie państwa. Klub postanowił 
zgodzić się na wszelkie ustawodawcze kroki, 
które do tego celu zmierzają, a wystąpić prze- 
ciw wszelkim postępkom, któreby mogły zachwiać 
stanowiskiem państwa. W tym duchu głosuje 
klub rumuński. Przy tej sposobności wyraża klub 
rumuński koronie najgłębsze i najszczersze po- 
dziękowanie za silne i stanowcze oświadczenie co 
do dalszego utrzymania wypróbowanych urzą- 
dzeń armii, za to, Że nie chce wyzbyć się praw 
i atrybucyj najwyższego wodza, za zapewnianie, 
że armia jest i pozostanie wspólną i jednolitą. 

Dyskusyę zamknięto i wybrano mowców ge- 

neralnych, 
'Mowca consira W oir wywodzi, że obecnie 
jest najlepsza sposobność do oderwania się od 
Węgier, żąda utrzymania unii personalnej z Wę- 
grami i unii celnej z Niemcami. 

Mowca generalny pre Forat wywodzi, że 

stronnictwo jego przez swe nagłe wnioski chciało 
przeszkodzić normalnemu załatwieniu w parla- 
mencie przedłożenia 0 kontyngencie rekrutów, 
aby dr. Koerber mie mógł się pochwalić "jakim 
sukcesem ; z drugiej strony uczyniło te wnioski 
dlatego, by zmusić rząd, aby 1. października bez 
warunkowo uwolnił wysłużonych żołnierzy. Radę 
państwa — zdaniem mowey — zwołano tylko po 
to, by prezydent ministrów mógi jako generalisai- 
mus ludów Austryi wystosować do Węgier gioźne : 
Quos egol. Radość, jaką wywołały u N'emców 
prowokacyjne słowa Koerbera, jest obłudą : do- 
syć przypomnieć obstrukcyę Niemców. Jasnem 
jest, że istniejącego zatargu nie załatwi rozkaz 
do armii, ani manifest, ani wreszcie słowa 
Koerbera. 
. _ Węgrzy są twardym narodem i nie można 
się spodziewać, by zeszli z drogi, na którą wstą- 
pili. Omawia dalej dualizm i mocarstwowe sta- 
nowisko i powiada, że gdyby Węgrzy, ogłaszając 
żądanie języka węgierskiego w armii, rozszerzyli 
także prawo na inne narody, toby Czesi odnieśli 
się do tego żądania z całą sympatyą. Mowca 
omawia w końcu stozunki parlamentarne w Au- 
stryi i powiada, że póty mie będzie lepiej, póki 
jest gabinet drm  Koerbera. (Żywe oklaski u 
Czechów). 

Obrady przerwano i po kilku wyborach uzu- 
pełniających do komisyj, posiedzenie o godz. 9. 
wieczorem zamknięto. Następne dziś o 11. rano. 


to mie wpłynęło 
związku. 
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Deputacya rad pow. w Wiedniu. 


Wiedeń 25. września. 

W parlamencie pojawiła się wczoraj depu- 
tacya prezesów Rad powiatowych z powiatów, 
dotkniętych tegoroczną powodzią w zachodniej 
Galicyi. Deputacya, składająca się z pp.: Ozecza, 
Paszkowskiego, Głębockiego, Bogdaniego, Li ? 
go i Stolaskiego, pod przewodnictwem Ant 
hr. Wodzickiego, udała się do ministra dla 
cyi dr. Piętaka, do prezydyum Koła polskiego, 
do prezydeata ministrów dra Koerbera, do mi- 
nistra kolei żelaznych Witteka, wreszcie do ba- 
wiącego w Wiedniu namiestmka hr. Potockiego. 
Deputacya przedstawiła ogrom tegorocznej kłęski, 
spowodowanej w pierwszym rzędzie powodzią, 
a następnie w większej jeszcze mierze dugo- 
trwał; słotą, która zniszczyła w znacznej części 
spodziewane zbiory. Udzielona już praez państwo 
pomoc w sumie 2,900.000 koron, przyznana zoe 
stała na podstawie skonstatowania szkód zaraz 
po powodzi, bez uwzględnienia zniszczenia plo- 
nów przez dwumiesięczną nieustanną słotę. Nadto 
nie wszystkie szkody, wyrządzone przez powódź, 
mogły być zaraz w pierwszej chwili ściśle obli- 
czone ; obecnie zaś okazało się, że są o wiele 
większe, niż pierwotnie stwierdzić było można. 
Dotychczasowa pomoc rządowa jest więc stanowczo 
niewystarczającą. 

Przedstawiwszy ten stan rzeczy, prosiła de- 
putacya prezydenta ministrów o znaczne pod- 
wyższenie przyznanego z funduszów rządowych 
zasiłku, oraz o przeznaczenie dalszych funduszów 
na bezprocenatowe pożyczki dia rolników, których 
byt wskutek klęsk tegorocznych jest zagrożonym. 
Dr. Koerber oznajmił deputacyi, iż sprawę roz- 
patrzy i traktować będzie życzliwie w granicach 
środków, którymi państwo, wobec wielkich żądań 
wskutek klęsk, jakie różne kraje w tym roku na- 
wiedziły, rozporządzać będzie mogło, Prezes Koła 
p. Jaworski zapewnił deputacyę, że Koło polskie 
tak jak zawsze popierać będzie i tym razem wo- 
bec rządu słuszne żądania kraju, a elem rozpa- 
trzenia sprawy tegorocznych klęsk wybraną już 
została przez Koło polskie osobna komisya. 

P. minister dla Galicyi, jak również p. na- 
miestnik, przyrzekli deputacyi poparcie słusznych 
żądań okolic, dotkniętych tegorocznemi klęskami. 
P. minister kołei żelaznych oświadczył deputacyi, 
że sprawa przyznania ulg taryfowych dla produ- 
któw rolnych, sprowadzanych dla lu_ności do- 
tkniętej klęskami, będzie w najbliższym czasie 
pomyślnie załatwioną, W końcu odbyła deputacya 
dłuższą konferencyę z wybraną przez Koło pol- 
skie komizyg d'a sprawy klęsk slamentarnvch, 
w której skła: wchodzą pp. Wodzicki, Górski, 
SĘ. Eugeniusz Abrahamowicz, Byk i Woj- 

yga. 


Ziemie polskie. 


Brak pemocy dla powodzian. 


Z Warszawy piszą: Odłogiem pozostaje wiel- 
ka kwestya zorganizowania dla powodzian pomocy, 
sawczasu obmyálonej na ciężką zimę i cięższy jeszcze 
przednowek. Nieznacznie z dnia na dzień leca 
ciągle rosną artykuły żywności, zbliża się droży- 
zna, którą uczyni biedakom jeszcze dotkliwszą 
brak robocizny w zimie. Idzie o zorganizowanie 
nie już obywatelskiej, ale wprost humanitarnej 
pomocy dla powodzian w całym kraju. Powsze- 
chnie dla ich doli współczucie wytryska siłą sa- 
mopomocy, jakby z niezliczonych źródeł pod- 
ziemnych. Ująć ją w legalne komitety obywatel- 
skie w guberniach i powiatach, to chyba najbar- 
dziej wskazana droga. 

Tak wszędzie, tylko nie u nas. W stara- 
niach i usiłowaniach o pozwolenie na takie ko- 
mitety dopatruje oko wielkorządcy zawistne jak- 
by o Mażde samoistne drgnięcie współczującego 
serca, dopatruje się i w tych zachodach intrygi 
polskiej, zatem w obawie o cień nie już władzy, 
ale przelotnągo znaczenia komitetów, o ich akty 
ofiarności, o wyrsz miłości dla bliźnich, odrauca 
wszelkie wnoszono prośby i podania! Świeżo o- 
trzymało podobną odmowę po warszawskiem To- 
varzystwo rolnicze płockie. Szeregiem pójdą za 
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na zerwanie upragnionego | rego stał się wesołym, żartobliwym człowiekiem, 


a serce poczciwej jego żony przepełnione było 


Obiecywała sobie nurtować bardzo silnie! radością. 


w następnych latach, aby przeprowadzić swć; 


Dziękowała Matce Najświętszej za to wiel- 


plan budowli pięknego pałacyku i tu sprowadzić «ie szczęście. A baby niepoprawne z pod starej 
młodą parę. Lecz to się j”j nie udało. Łucyan | gruszy utrzymywały, że: lebioda, oj, to cudowne 


uporczywie obstawał przy swojem i ani myślał 
ruszać się z Wiednia. 


Bronisława nigdy w niczem nie sprzeciwiała 
się mężowi, swoje życzenia, jeśli jakie miała 


ziele | 


l tak mijały lata za latami. Ci, co byli 


kładła na dragi plan. Tym sposobem w niezmięn. | T!odzi w porajowskim dworze na początku tej 


nej zgodzie żyło to małżeństwo. 


W rok po ślubie pani Magdalena OdDy:a 
podróż do Wiednia, będąc zaproszoną na chrze- 
stną matkę małej Maryi, zdrowej i dorodnej 
dziewczynki. 


, opowieści, postarzeli się, a jedynie chłopcy 
„w uniwersytecie Świecili jeszcze młodością, aie 


opaścili na długo domowe progi, oddając się 
nauce poważnej. 


Andrzej Grębowiecki odwiedzał często pana 


,Parajskiego, którego na dobre męczyła 
Równocześnie pan Porajski podawał do 3 e i 
chrztu, trzymając na rękach małego Jarosza, , a 
krzykliwego chłopczynę, syna Tomka i Zosi | 

któremu dano imię ojez. 


Tomek nie posiadał się z radości i z ponu i 
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niemi inne. Będą te w archiwach naszych obę- 
cnych dziejów cenne na przyszłość zabytki i do 
kumenty. | 

Zabawna pomyłka zdarzyła się w Kaliszu, 
gdzie gubernator nie porozumiawszy się wCcza8 
z „komendą* warszawską, dał urzędowe pozwo- 
lenie jednemu z miejscowych obywateli do za- 
wiązania akcyi pomocniczej, a wkrótce potem 
odebrał je i włożył na szerokie barki naczelnika 
powiatu, któremu obywatel ów musiał złożyć ty- 
siąc rubli już przez siebie uzbisranych. Idzie bo- 
wiem o to, aby ludność odbierała pomoc nie od 
swych najbliższych, sąsiadów i obywateli, złączo- 
nych wspólną dolą, lecz z rąk urzędni- 
czych. Ta idea musi przedewszystkiem być 
uświęconą. 

Zatem nie robi się nic, a że niedostatek 
odbije się ciężko na setkach tysięcy najuboższych 
obywateli paustwa, że skarb ucierpi przez nie- 
wypłacalność podatkową, cóż komu na tem zale- 
ży! Pereai naród, vivat czynownictwo. 

Do tych słusznych słów ubolewań i marze- 
kań winniśmy dodać, że wreszcie jenerał Czert- 
kow zdecydował się wydać okólnik do guberna- 
torów gubernij: warszawskiej, kaliskiej, kieleckiej, 
lubelskiej, piotrkowskiej, radomskiej i siedleckiej, 
w których poleca utworzenie komitetów guber- 
Dialnych, jakotek komitetów powiatowych i miej- 
skich w miejscowościach, dotkniętych powodzią. 


Sprawy zagraniczne. 


Zwrot w sprawie macedońskiej. 


Już się zdawał blizsim wybuch wojny mię 
dzy Bułgarrą a Tureyą. Wobec luźnych krzyków 
oburzenia w prasie europejskiej na „okrucień 
stwa tureckie“ w Macedonii, mniemąno w Bulga- 
ryi, że gdzieś z jakiejś strony z zagranicy przyj- 
dzie komitetom macedońskim interwencra; w Xon- 
stantynopolu zaś wyczerpywała się cerpliwcść 
wobec ciągłego popierania „band macedońskich“ 
przez Bu zaryę. 

Bułgarya badała położenie najpierw we Wie- 
dniu. D. 16. hm. rezydent bułgarsk:, Sziszwanów 
wręczył hr. Gołuchowskiemu aotę z rekyminacy- 
ami przeciw Turcyi, Hr. Gołuchowski odpowie 
dzieł ostrą do sterników Bułgaryi wymierza 
ną reprymendą, że to Bułgarya forytuje bandy, 
pozwala im przekraczać granicę i tem do suro- 
wych kroków Turcyę wyzywa. Gabinet wiedeń ki 
jak dawniej tak i teraz jest życzliwy dla Bułga- 
ryi, jednakowoż dopóki Bułgarya mie okaże silnej 
woli uprzątnięcia się z bandami, będzi: musiał, 
dozwolić i Turcyi najzupełniejszej swobody w 
przytiumianiu powstania. Upomrienie to miało 
silne wrażenie sprawić w Spfiii W Petersburgu 
już potem nie badał położenia rząd bułgarski. 

D. 30. bm. zjedziecar do Wiednia i z dwor 
ca kolejowego szpalerem wojskowym uda się 
wprost do SchOnbrunu, a ztamtąd z cesarzem na 
trzy dni do Styrvi, ab: po raz pierwszy zapolo- 
wać na kozice. Tymczasem pozostanie hr. Lains- 
dorf we Wiedniu, gdzie się nowe pi:czuą konfa- 
rencye obu mocarstw, które w swoje ręce wzięły 
sprawy bałkańskie, mając za sobą resztę mo- 
carstw traktatowych. 

Tydzien temu doniesiono z Koastautynopola, 
że ambasadorowie Austryi i Rosyi ourudują nad 
rozszerzeniem zeszłorocznego programu reform 
dla Macedonii; akcya jednak ma nadal pozostać 
w ręku obu mocarstw. Wypracowany program 
ma by' carowi i cesarzowi przediożony ' vdczas 
zjazdu wiedeńskiego. Pewnem jest że ani Wie- 
deń, ani Petersburg nie myśią o zbrojnej inter 
wenuyi dla przywrócenia pokoju w Macedonii ; 
na krok taki musiałyby zresztą uzyskać zezwois 
nie reszty mocarstw (raktatowych, a taksamo tylko 
wszystkie mocarstwa wspólnie mogłyby przedsię - 
brać jakiś krok poważny w obec sułt-na. 

Jako przygrywkę do zjazdu wiedeńskiego 
ogioszono jednocześnie d 24. bm. w Polit. Corr. 
komunikat austryacki a w Fruwit. Wicsźniku 
komunikat rosyjski, (podaliśmy je już wczoraj) 
stwierdzające, że oba gabinety ponownie w Sofii, 
jak i w Konstantynopolu poczyniły kategoryczne 
przedstawienia, poparte w zup”łności przez resztę 
mocarstw traktowych: Anglię, Francyę, Niemcy 
i Włochy. 

Oba gabinety wyrażają nadzieję, źe nowe 
to ostrzeżenie zarówno bułgaryę jak Turcję 
przekona o :łonnośc: wszelkiego od»tępywania oa 
wypełatenia przedłożonych im żądań : że je spo- 
woduje do wszelkich. jakie od nich zależą, za- 
rządzeń, ku stłumieniu zamieszsk na połwyspie 
Bałkańskim, z których dla Turcy! i Bułgaryi tył 
ko najsmutniejsze następsi'wa wyniknąc mogą. 


Chociaż nie co do głownej treści i celu, 
różnią się jednak Oba komunikaty. Austr,acki 
jest ostrzejszy dla Turcyi od rosyjskiego, podno 
sząc, że już k'lkakroć wzywau Turcyę, aby 
wojska jej żadnych nie dopuszczały się wykro 
czeń. Komunikat rosyjski zaś groźnie przemawia 
do powstań ów i Bułgarów. Wytyka on powstań- 
com obłudę, bo wypisując na sztandarze ochronę 
swoich współwyznawcow przeciw uciskowi tu- 
rockiemu, w rzeczywistości smierzali egoistycznie 
do zmiany ustroju * dministracyjnego, calem utwo- 
rzenia Mac:donii bułkarskiej z krzywdą 
prawiprzywilejów reszty ludów 
chrześcijańskich, których inte- 
resy są porówno drogimi Ro- 
syi prawosławnuej A gdy niebałgar 
skie żywioły Macedonii nie chciały poprzeć poli- 
tycznych planów kierowników ruchu, usiłowali oni 
srogiem gwałtownictwem i terroryzmem wywołać 
powstanie powszechne, «by przeszkod ić zapro 
wadzeniu reform zamierzonych. 

Zarówno potężnie gromi komunikat r:sfjski 
Bułgarów, iż wspierali buatowaików, mnietmając, 
że gdy powsianie wybuchnie, Rosya będzie znie- 
wolong zmienić swój program i czynnie wystąpić 
w ochronie niemożliwych do :iszczęnia planów 
kierowników ruchu rewolucyjnego. Bułgarya po- 
winna zapobiegać wkraczaniu band bułgarskich 
do Turcy i zastanowić czynność komitetów. 

Sychać, że Bułgarya Turcyi a Turcya Buł 
garyi poczyniły niektóre bropozycye, dążące do 
uspokojenia; O ile doniesienia te, wcale szczegó- 
lowe, są prawdziwem., jeszcze nie wiadomo. 

Rząd serbski, który pomawiano. że się 
umawia z Bułgaryą co do wspólnej akcyi wo- 
jennej, wręczył przez swego posła w Konstanty- 
nopolu notę pisemną, oświadczającą, że Serbia 
wcale o tem nie myślała i wogóle od wyłu.uenia 
się sprawy maced skiej poprzestawała na wy- 
czekiwaniu wyniku zadania, jakie sobie Austrya 
i Rosya co do reform postawiły. Zresztą nie 
cierpiała i mie ścierpi tworzenia na teryt.ryum 
serbskiem band, któreby do Turcyi wkraczać 
miały i prosi tylko o odwołanie wojsk albań 
zkich i baszybożuków, ktorzy spokój na granicy 
zakłócać się ośmielają. Co też wielki wezyr 
przyrzekł. 


j tycznych roślin, 
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Pomoc dla Złoczowa | Monasterzysk. W 
czytelni dla kobiet odbyło się posiedzenie, na któ- 
rem omawiano, w jaki najskuteczniejszy aposób 
możnaby przyjść z pomocą mieszkańcom miast Zło- 
czowa i Monasterzysk. Przewodniczyła pani Wech- 
glerowa. Postanowiono jestcze raz zwrócić się za po- 
średnictwem prasy do naszego ofiarnego społeczeń- 
stwa. 

Wprawdzie są ciągłe skladki na rozmaite 
cele, ale w obec ogromu klęski nie możemy pozo- 
stać obojętni. Podzielmy się bielizną i odzieżą, 
tam dzieci i starcy pod gołem niebem marzną 
wśród chłodnych nocy niemal bez strawy. Składki 
pieniężne niech płyną szybszem tempem, nie od- 
kiadajmy do jutra datku dla potrzebujących, bo 
„kto prędko daje, ten dwa razy daje*. Zwracamy 
sig z tą gorącą prośbą do wszystkich, niech nikt, 
nawet najuboższy z groszową ofiarą nie ociąga się, 
tam głód i nędza, a co gorsza, nie ma dachu nad 
głową i co mm tem idzie, nie ma mośności do 
pracy. 

Starą odzież i bieliznę prosimy odsyłać do 
mieszkania pani Obtułowiczowej (al. Trzeciego ma- 
ja 1. 21), gdy komu będzie dogodniej do Czytelni 
dla kobiet (ul. Zielona l. 4). Prosimy o pospiech, 
bo już w poniedziałek dwie panie odwiozą do Zio- 
ozowa złożone do tego czasu dary. 

P. Pawlikowski s ofiarnością przyrzekł dać 
/rzedstawienie na dochód powyższy w pierwszych 
dniach października. 

Ze Złoozowa otrzymujemy następujące pismo: 
Komitet dla pogorzelców Złoczowa zawiąsany w 
magistracie złoczowskim, rozwinął działalność, a 
przedewssystkiem rozdawnictwo sapomóg i odbu- 
dowanie miasta i dla tego prosi, by ofiarodawcy 
przesełając datek raczyli wyrańnie saznaczyć na 
jaki cel go przeznaczają: naodzieżi kuchnię, csy też 
do główrego komitetu panów. 

== 0 maukę historyi polskiej w skołach prze- 
mysłowych. Na wozorajszem posiedseniu lwcwskiej 
izby rękodziełniczej poruszono sprawę zmian w pla- 
nie naukowym sskół przemysłowych, zarządzonych 
przez ministerstwo oświaty, a mianowicie zniesie- 
nia nauki historyi polskiej w szkołach przemysło- 
wych uzupełniających. P. Getrita podał do wiado- 
mości, że na posiedzeniu miejskisgo wydziału 
szkolnego imieniem Isby saprotestował przeciw tym 
zarządzeniom, zarówno przeciw wyłączeniu z plana 
naukowego historyi polskiej, jako wysoce szkodlie 
wemu i godzącemu w narodowy charakter tych 
szkół. 

Podobnie przemawiał p. Niemczynowski, który 
w dłuższym wywodzie wykazywał, że ministerstwo 
nie ma prawa wydawać takich zarządzeń dle szkół, 
które powstały z inicyatywy rękodzielników, a 
a utrzymywane prawie wyłącznie  kogstem 
gminy i mają charakter szkół prywatnrch. Zarzą 
dzenie więc ministra uważa sa bezprawne i prote- 
stuje przeciw temu, by ze szkół tych, założonych i 
utrzymywanych celem wychowywania i kształcenia 
przyszłych polskich mieszczan, miała być wyrzuco- 
ną nauka historyi ojczystej, 

Ostatecznie uchwalono jednomyślnie: 1) wy- 
stosować do rady szkolnej kraj. i do rady miejekiej 
prostest przeciw mięszaniu się ministerstwa do 
spraw szkół przemysłowych, w szczególności zaś 
przeciw zmianie godzin nauki i wyłączeniu z plana 
naukowego historyi polskiej; 2) wezwać wszystkich 
rękodzielników, by do czasu, dopóki sprawa w myśi 
żądań isby załatwioną nie zostanie, nie  posyłali 
terminatorów do szkół przemysłowych. 


Wystawa ogrodalczo-pszozelnicza. Stara- 
niem zjednoczoaych galic. tow. d'a ogrodnictwa i 
pszczelnictwa a pod protektoratem hr. Potockiego 
nastąpiło dziś o 11 rano na placu powystawowym 
otwarcie wystawy ogrodniczo-pszozelniozej. Na uro - 
czystość przybyli między innymi, marszałek hr, 
Badeni; wiceprezydent Michalski, wicepr. dr. Pła- 
żek, prez. Dylewski, prezes Kozłowski, dr. Pilat, 
radoa dworu hr. Łoś i w. i. 

Najpierw przemówił prof, Ciesielski, który 
w krótkich wyrazach opisał historyę towarzystwa 
i podziękował rządowi i gminie za poparcie. 

W zastępstwie namiestnika hr. Łoś ogłosił 
otwarcie wystawy. 

Wystawa przedstawia się okazale tak pod 
względem  gustownego udekurowania sal, jak też 
z powodu bogactwa i wspaniałości zebranych oka- 
zów. W pałacu sztuki klatka wchodowa cała przy- 
brana zielenią i laurowymi krzewami; przed wcho- 
dem do sali głównej zieleni się wspaniały żywo- 
płot pomysłu iuspektora Róhringa. 

Z westybulu wchodzi się do pierwszej sali 


| głównej, podzielonej na 6 grup, na które składają 


się przeważnie palmy. Prym wiedzie tu firma 
Starcka i synów, oraz zarząd ogrodu botanicznego. 
Szczególną uwagę zwraca grupa środkowa, na 
którą złożyły się: niezwykle wielki egzemplarz 
palay „Pandamus utilis" (z ogrodu botan.) i kwi- 
tnące reśliny z plantacyi miejskich. 

Wszystkie grupy obwiedzione gą obficie 
bluszczem, eo tworzy nieswykle piękny obraz. 
Również piękny widok przedstawia sala dru- 
Pośród całego szeregu najrozmaitasych egzo- 
zwraca uwagę palma „Chamae- 
rops humilis* własność radcy Pierożyńskiego. W 
środku sali ustawiono Kwitnące rośliny, jak go- 
kdziki, remontaady, cyklameny, tnberosy, egzoty- 
czne paprocie; są to pizewąśnie okazy firmy 
Stareka, P. B. Orzechowicz wystawił grupę roślin 
egzotycznych, jako okazy własnej pielęgnacyi, dr. 
Jan Pawlikowski z Medyki grupę cyklamen i mir- 
tów; firma p. Kaizerowej s Zamarstynowa wysta- 
wiła piękne figusy, paprocie, muzy itd. 

Trzeciy salę przybrano również zielenią. 
W środku znajduje się niezwykłej piękności okaz 
pCoGos campestris“, (z ogr. botan.) otoczony prze- 
ślicznymi gwośdzikami, cyklamenami td, Zwracają 
tu dalej uwagę, wóród całego mnóstwa przepięknych 
roślin, dwie grupy wijących się roślin „taedeola*, 
us'awionych w piramidy, Szczyty tych piramid 
zajmą rośliny „asparagusy”, 

W innych salach, a jest ich 12 ogółem, na- 
gromsdzono całe bogactwo warzywne z kraju. I tak 
w sali IV. wystawiono różne rodzaje nasion i ja- 
rzyn, } gali V. umieszczono przyrządy do pazczel- 
nictwa. w VI, suszone jarzyny i oryginalną suszarkę 
krajowego wyrobu, salę VII. zujęła szkoła ogrod- 
nócze > 'surnowie i zakład asierót w Drohowyśn, 
VIII. ogrodnicy Drobnerzy, których chowu 8. dy- 
nie metrowej średnicy budsą ogólny podsiw, IX. 
blacharz Maryan Smoleński ue swojemi wyrobami 
blaszanemi z zakresu ogrodnictwa, prawdziwemi 
cackami, X Juljan br. Brunicki z Podhorzec pod 
Stryjem, XI. ogrodnik Jankowski ze Lwowa, XII. 
płody z Podkarpacia, głównie chowu p. Jana Mar- 
cinkowa z Sołetwiny mienuskiej. 


ga. 


Odznaczone na wystawach 
przamysłewych w r. 1902 


w Paryżu I w Londynie 
Złetym medalem. 


Dr«gue-ya mag. farm. Leszka Sładowskiego 


we Lwowie, pl. Kapitulny 


Opodal pałacu sztuki usttwiono na trawniku 
kilkanaście uli nadesłanych prisz zarząd dóbr ksią- 
żąt Sapiehów, z Zamarstynowa i szkła. 

Drugą csęść wystawy stinowi hala muzyczna, 
gdsie nagromadzono przeważnie produkty wiościań- 
skie, Ta część wystawy jest dzyłem krajowego na 
uczyciela rolnictwa p. Traczewikiego, który wszy- 
stkie swe siły wytężył po term, by dać poznać 
roswój tej gałęsi produkowani: wśród włościań- 
stwa. 

Całą więc tą część wystawy: jakoteś piękne 
udekorowanie całej hali jest jego wyłączną za- 
sługą. PE 

Z rzeczy tu nagromadzonjen warto wymienió 
produkty nadesłane przes pp. Gprozyńskiego z Le-: 
sienio, Hartmana, Chrzenowskieżo z Garncza, Ko" 
walskiego s Melechowa, wieśniyków z Melschowa, 
którzy przedstawili istotnie wspaniałe okazy, księ- 
żnę Sapieżynę z Biłki, która przysłała jarzyny 
francuskie, zaszczepione na naszym gruncie, iście 
okazałe „Kardy* i „Bakłahany*, konwent OO. 
Franciszkanów, Minotera s Żórawnisk, Kudłatego 
ze Zboiska (pyszne zboże), br. Horocha Adama z 
Winniczek (owoce), Zofię Hilewi'zową, nauczyciela 
Husakowskiego i włościan z Nawaryi, Rudkowskie- 
go, Dutkiewicza i Pozadowskiegc z Zamarstynowa, 
szkołę ogrodniczą w Zamarstynowie i w. i. 

Wysiawa robi dodatne wrażenie i daje do- 
wód, ik na tem polu produkcyi stoimy wysoko. 

= Przeworsk oferuje już cukier! Przedsię- 
biorstwo przeworskie oddało teneralne zastępstwo 
sprzedaży cukru firmie Romaszkan, Bader i Rein- 
hold ve Lwowie. Z dniem dzińejszym rozpoczęła 
ta firma oferować cukier przeworski. Kupcy tedy 
nie będą mogli wymawiać się tam, że Przeworsk 
cukru nie sprzedaje, Już dziś ratem tam, gdzieby 
zachodziła potrzeba, publiczność może wywierać 
stanowcsy nacisk na kupców w tym kierunku, by 
zaopatrywali się tylko w cukier przeworski, którego 
ceną i jakośó będzie dorównywała w zupełności 
importowanemu do nas cakrowi obcemu. Należy 
spodziewać się, że rosnący corat szybciej w naszem 
społeczeństwie ruch na rzecz produktu krajowego 
i dla obrony pracy krajowej przed zagładą, którą 
chce jej nieść obcy przemysł, przy tej okazyi już 
wyda donośne praktyczne rezultaty 

= Slub. Dsić w południe w kościele UQ. 
Bernardynów odbył się ślab panny Antoniny Carl- 
sonównej, córki Karoliny z Weg:nerów i śp. radcy 
dworu pułkownika Fromholda — Carlsonów z p. 
Maryanem Dubicz Ssydłowskim, ursędnikiem Biura 
korospondencyjnego. 
Z izby sądowej. Przed lwowskim trybuna- 
łem rospoczęła się dziś rozprawa przeciw Leonowi 
Grünbaumowi, kelnerowi szyakowemu, oskarzonemu 
o ekrytobójcze morderstwo. 

W domu p. Iwanickiego, kierownika komisa- 
ryatu I. dzielnicy, służyła na wiosną br. 16-letnia 
dz ewczyna, Rozalia Śnieżek. W dniu 8. maja rano 
zachorowała ona ciężko, skarzyła się na nudności 
i bole w całem ciele, gdy zań stan zdrowia jej eię 
nie polepszał, odwieziono ją 11. maja do szpitala 
powszechnego. Tam oświadczyła ona, że została o= 


trutą przez niejakiego Granbaama, kelnera z szyn- 


ku przy ul, Żimorowicza. Wobec tego śarządzono 
śledztwo, w czasie którego Śnieśkówna zeznał: pod 
przysięgą sędziemu śledczemu, ié gdy w Środę lub 
czwartek, — a było to na dzień przed zachorowa- 
niem, — poszła do szynku po piwo, kelner tam- 
tejszy, Leon Griinbaum, wyniósł za nią szklankę 
piwa, potraktował ją niem, ona połowę wypiła, re- 
sztę Šaš wylał Grünbaum na ulicę. W nocy uczu- 
ła pieczenie w gardle, dostała wymiotów, przyczem 
wyraźnie czała sapach sapałek. Równocześnie po- 
dala Śnieżkówna motywa, s "powoda których Grta- 
baum napastował ją swoją miłością, której ona 
woale nie odwsajemniała, obiecywał, że się s nią 
ożeni, że jej kupi kamienicę itp, - zdarzyło się 
tek, że gdy mu się ona opierała, bił ją. Te same 
zeznania powtórzyła Śnieżkówna do ócs Grünbau- 
mowi, 

D ia 16, maja Śnieżkówne zmarła, a znaw- 
cy chamicy  znależli w wnętrznościach jej ślady 
bezwodnika fosforowego, który wytworzył się przez 
utlenienie pozostałych w organizmie, a szcrególnie 
w wątrobie, resztek spożytego fosforu — i orzekli, 
że to było przyczyną śmierci. Grfinbauma uwięzio- 
no, Śledztwo zaś przeprowadzone w dalszym ciągu 
potwierdsiło saczogóły zeznań  smarłej Śnieżków- 
nej i na tej podstawie prokuratorya oskarzy” 
ła Grfiubauma o sbrodnię ekrytobójczego mor- 
derstwa. r 

Po pr:eprowadzonej rozprawie sędziowie przy - 
sięgii zaprzeczyli jednogłośnie postawione im pytanie 
e trybunał ogłosił wyrok uwalniający. 


== Wykrycie sprawców kradzieży. W dniu 9. 
września popełniono na szkodę radcy Dembowskie - 
go, sam. przy ul. Kraszewskiego, znaczną kradzież, 
Złodzieje, dostawszy się do mieszkania, zabrali 
stamtąd rozmaite kosztowności, wyrządzając szkodę 
na przeszło 5O00 kor. Wczoraj udało się ajentowi 
pol. Günsbergowi wyśledzić sprawców tej kradzieży, 
Są nimi: Marcin Zdrzałka, czeladnik szewski i Fr. 
Towarnicki, b. handlowiec. Skradzione przedmioty 
ałodziejom odebrano. a samych oddano do sądu 
karnego. 


(g) Usiłowana kradzież w lwowskiej ko- 
mondzie placu. Dziś popołudniu, kiedy w biurach 
komendy placu pray ulicy Wałowej ni» było žad- 
nego z urzędników, wszedł do budynku jakiś przy- 
zwoicie ubrany mężczyzna i udał się na 1-sze pię- 
tro, gdzie mieści się także biuro kapelana wojsko- 
wego. 

Upewniwszy się, że nie ma nikogo na kury- 
tarzu, otworzył za pomocą wytrycha drzwi kance- 
laryi, Tam  przychwycił go ordynans i wydał go 
patroli a ta policyi. Przy aresztowanym znaleziono 
klucze, wytrychy, dłuta i jakieś papiery. Jest on 
niskiego wzrostu, blondyn, o dużych wąsach i nie 
przyjemnym wzroku. 

W jakich celach zakradł się do biur komen- 
dy placu, czy wiodła go tam tylko chęć zwykłej 
kradzisży, czy Szersze jakieś zamiery, Śledztwo wy- 
każe. 


AKMronika krajowa. 


Wypadek z samochodom. Pan Alfred Chła- 
powski, wracając samochodem z Zakopanego w to- 
warzystwie palacza, jechał do Wzdowa, do giostry 
swej, p. Adamowej Ostagzewskiej. Niedaleko No- 
wego Sącza, gdy samochód był w pelnym biegu 
(75 kim. na godzinę), spadło nagle koło i samo- 
chód, przewróciwszy się, przyrwalił jadących cię- 
farem 37 cetnarów, 

Pracujący w pobliżu włościanie nadbiegli s 
pomocą i wydobyli obie ofiamy z pod wehikułu. 
Na szczęście ani p. Chłapowski, ani palacz nie po- 
nieśli cięższych obrażeń. Palaos ma poparzone ręce, 
p. Chłapowski wyniósł s fatalnej przygody potłucze- 
nia i sińce. 

Pomnik Jaglelty w Gródku. Program uroczy- 
atości odsłonięcia pomnika króla Władysława Ja-; 
gały w 
O godz. 6. rano oznajmią wystrzały mośdsierzowe 
s parku Jagiełły o mającej się odbyć uroczystości, 
a kapela narodowa ze Lwowa odegra pobudkę po 
ulicach miasta i bejnał z wieży. O g. 10. rano u- 


* 


poleca 


Puder „Marcello“ 


roczyste nabożeństwo w rzym.-Fat. kościele para- 
fialnym, podczas którego śpiewać będzie chór aka- 
demicki ze Lwowa. Po nabożeństwie uroczysty po- 
chód z muzyką na rynek pr'ed pomnik króla Ja- 
giełły, Kazanie prałata papieskiego, dziekana i pro- 
boszcza buczackiego, księdza Stanisława Głromnie- 
kiego, Oddanie miastu pomnika przez prezesa ko- 
mitetu. Odsłonięcie i poświęcenie pomnika. Przyję- 
cie pomnika przez burmistrza miasta. Kantatę uro- 
czysta, którą odśpiewa chór akademicki. Mowa p. 
Romanowicza. Wieniec mełodyj polskich odegra 
kapela narodowa. 

Pociąg odchodzi z: Lwowa o 8'835 m. a przy- 
bywa do Gródku o godzinie 9'26 minut rano, caas 
kolejowy. 


Kronika powszechna. 


$ Gar w podróży. Neves Wiener Tagblatt 
donosi, że 50C tajnych agentów policyi rosyjskiej 
będzie czuwało na całej linii, po której car 
przyjedzie do Wiednia. Owi tajni agenci stoją 
pod rozkazami generała, który będwie w świcie 
cara, 

8 Swita Mikołaja ll. Parze carskiej w czasie 
obecnych podróży zagranicznych towarzyszą nastę- 
pujący dygnitarze; minister spraw zagranicznych, 
hr. Lamadorf, adjutant polny, generał Hesse, ge- 
neral ke. Dołgoruki, kapitan kawaleryi ka. Orłow, 
ganera? ks. Benckendorf, marszałek dworu, gen. 
Monołow, radca dworu hr. Heyden, lekarz nadwor- 
ny, prof. Hirsch, marszałek dworu Kojiltyn i se- 
kretarz min. spraw zagranicznych, Ławiński, który 
będzie sprawował obowiązki mistrza ceremonij. Ca= 
rowej Aleksandrze towarzyszą damy dworu: ks. 
Oboleńska i ka. Orleliani. Ponadto należą do świty 
carskiej: minister domu carskiego, generał br. 
Frederiks i wielki mistrs dworu, ks. Wołkoński, 

* Kruszelnicka przed carem. Rzymski nasz 
korespondent (K, R.) donosi, że na galowem przed- 
stawieniu, jakie będze dane w Rzymie na cześć 
carskiej pary, wystąpi między innymi śpiewaczka, 
Salon Kruszelnicka. Spiesać ona będzie w tea- 
trze „Costangi* partyę tytułową w „Głiocondzie*, 
Nadto wystąpią : Guerrini (Laura), Marconi (ingo), 
Sammarco (Barnaba) i Navarrini (Badoero). Batutą 
sterować będzie mistrz Mancinelli. 

$ Przymusowe przeprosiny. Z Budapesztu 
telegrafują. Komisya nietykelcości poselskiej orzekła 
8 głosami przeciw 2, że poseł Rigo naruszył nie- 
tykalność hr. Khuena i że ma go uroczyście 
w Izbie przeprosió. Podobna uchwała zapadła co do 
posła Lengyela. 

8 gStulęcie istnienia m. Chicago. Chicago, 
jedno z największych miast ma świecie, obchodzi 
jaro staletni jubileusz swego istnienia. W roku 
bowiem 1808, na miejscu, gdzie dziś rozsiadło się 
miasto o dwumilionowej ladności, osiedlił się pier- 
wszy kolonista europejski, Jan Kinne. Jubileusz 
ma być obchodzony s wielką wspaniałością. Mię- 
dzy innemi odbędą się liczne konkursy sportowe, 
w których wezmą udział wszystkie kluby atletycz= 
ne i sportowe Stanów Zjednoczonych, Urządzony 
też ma być korowód sześciuset samochodów, ubra- | 
nych kwiatami i larapionami, 

$ Wypadek królowoj rumuńskiej. Królowa Car- 
men Sylva w czasie przejażdżki w Neuwelt, koło 
Borlina, wypadła z powozu i doznała lekkich kon- 
tuzyj w nogę. 

$ Królowa Małgorzata w Danii. Matka Wikto- 
ru Kmanuela w podróży powrotnej s północy od- 
wiedziła dwór duński, gdzie spotkała się z bardzo 
serdecznem przyjęciem. Wezoraj, w czasie obiadu. 
sędziwy król Chrystian "vzniósł toast na część 
królowej Małgorzaty. Obecnie bawią na dworze 
duńskim. królowa angielska, Aleksandra, carowa 
wdowa, król grecki i inni książęta zagraniczni. 
Na odjezdnem z Danii słożyła królowa Małgorzata 
w Roskilde wieniec na grobie Królowej Luizy, 
małżonki króa duńskiego. 


Z całego świata. 


Berlim 26. września Wczoraj rozpoczął 
się proces przeciw redaktorom  Vorwdrisw, Lei- 
dowi i Kalińskiemu, za artykuły w sprawie rze- 
komego projektu budowy rezydencyi cesarskiej 
na wyspie Pichelswerder. Przes'uchani wczoraj 
świadkowie zeznuli, że o podobnym projekcie nic 
nie wiedzą. Celem przesłuchania dalszych świad- 
ków odroczono rozprawę do wtorku. 


£ POZNANIA. 
(Poeztą,) 


Døiennik poznański dowiaduje się, że 
cały majątek wrzesiński zamieniony zostanie na 
ordynacyę. Odaośny wniosek i statut podany już 
został do zatwierdzenia sądowi nadziemiańskiemu 
w Poznaniu. 

Hr St. Poniński stanowczo zaprzeszył po- 
danej przez Dsienwik Berliński wiadomości, jako- 
by zamierzał sprzsdać swoje dobra wrzesińskie. 


Z KHEAKOWA. 


(Telefonem i pocztą). 


— Drtgi wiceprezydent m Krakowa dr. W. 
Staniszewski zrezygnował z godności 
wiceprezydenta miasta, ponieważ jako dyrektor 
krakowskiej Kusy oszczędności będzie dziś po po- 
łudniu wprowadzony w nrzędowanie. 

— Rozprawa przeciw czterem posługaczom 
na oddziale obłąkanych w szpitala św. Łazarza, 
Piotrowi Machowskiemu, Stefanowi Tarko, Woj- 
ciechowi Krawczykowi i Florentynowi Nodzeńskie- 
którzy chorego umysłowo Edwarda Ozubaka 


mu 
w ten sposób zbili i żebra mu połamali, że teu 
umarł, skończyła się wczoraj popoładnie. Wyrok 


zepedł bardzo łagodny. Machowski skazany został 
na miesiąc, a każdy z dalszych trzech winnych ua 


2 tygodnie aresztu. 


Złożenie zwłok Siemiradzkiego 
ma Nkałce. 
Warszawa 24 września. 


Liczny zastęp, złożony wyłącznie ze sfer in- 
teligencyi naszej, pospieszył dziś rano do kościoła 
św. Karola Boromeusza na Powązkach, ażeby u. 
czestniczyć w obrzędzie żałobnym pożęgnan'a 
zwłok znakomitego artysty-obywatela, $p. Henry- 
ka Siemiradzkiego. 

O zwłoki te, pochowane na cmentarzu po- 
wązkowskim, w grobie rodzinnym, upomniał się 
Kraków, który zapragnął złożyć je w „grobie za- 
służonych* Da Skałce. Dziś właśnie odbył się 
akt oddania trumny delegatowi krakowskiej rady 
miejskiej, a zwykłą ceremonię świecką poprzedził 
obrzęd kościelny. 

O godzinie 10 wyszedł z żałobną mszą 


Gródku w dniu 29. bm. jast następujący: i| św. ks. proboszcz Wróblewski w otoczeniu kleru. 


W zagłębieniu, po lewej stronie koświoła, stanęła 
„Lutnia“, z dyrektorem Maszyńskim na czele, 
która też prawdziwie artystycznem wykona- 
niem mszy Verhulsta przyczyniła się do wywoła- 


dobrze przylegający do 


jedyny puder bez szkodliwych domieszek, bez rtęci i cyn 


j różowy. W pudełkach po 1 kor. j 2 kor. 


nia tego nastroju poważnego, który udzielał si 
wszystkim. 

Świątynia na Powązkach gorzała światem. 
Na środku ustawiono wspaniały katafalk, który 
tonął wśród zieleni i kwiecia, Wielki portret 
zmarłego artysty, udrapowany gustownie krepą i 
ustawiony u nóg trumny symbolicznej, okalały 
wieńce, z pośród których wyróżniał się srebrny 
wieniec ód „Towarzystwa Zachęty sztuk pięknych 
Królestwa Polskiego“. Oprócz tego widniały wstę- 
gi od wieńców z napisami: „Swemu członkowi 
honorowemu — towarzystwo artystyczne*, „Uko- 
chanemu mężowi — żona“, „Najlepszemu ojcu — 
od dzieci“, 

Po ukończeniu nabożeństwa żałobnego, pod- 
czas którego wdowa wraz z córką i synem za- 
jęłe miejsca w  prezbiteryum, gdzie również 
stanęli członkowie zarządu Towarzystwa Zachęty 
sztuk pięknyc», na ambonę wstąpił ks. kan. Zy- 
gmunt Chełmicki, ażeby w podniosłem przemó- 
wieniu pożegnać zwłoki wielkiego artysty. 

„A ten ci odszedł z żywota, wszemu naro- 
dowi pamiątkę śmierci swojej na przykład zosta- 
wiwszy* — rozpoczął mówca tekstem z „Księgi 
Machabeuszów*, a oparłszy na tych słowach ka- 
zanie swoje, wykazał zasługi ś. p. Heuryka Sie- 
miradzkiego, jako chrześcijanina, obywatela kraju 
i artysty. S p. Henryk Siemiradzki -- mówił ks. 
kanonik Chełmicki — postępował w myśl prze- 
pisów św. Augustyna, ażeby artyzm i umiejętność 
szły na pożytek społeczeństwa. Był on artystą 
i kaznodzieją zarazem, jego „Swieczniki chrzeście 
jaństwa* bowiem przemawiają lepiej do iłumów, 
aniżeliby to zrobić mogły najbardziej gorące sło- 
wa. Sercem obejmował społeczeństwo całe i za 
to wdzięczni mu być muszą potomni. 

O godz. 111, kondukt źałobny, prowadzony 
przez ks. Wróblewskiego i Chełmickiego, udał się 
na cmentarz, gdzie już czekała wydobyta z gro- 
bowca i opieczętowana tramna. Kler odśpiewał 
„Salve Regina*, a pokropiwszy zwłoki, odmówił 
przepisane modlitwy. Rozległ się śpiew chórów 
opery, które wykonały Regsem Troszla i „Wznoś 
się duszo* Moniuszki. 

Kiedy umizły śpiewy, nad mogiłą stanął wi- 
ceprezes Tow. Zachęty Sztuk Pięknych, dr. Benni, 
który w formie urzędowej oddai zwłoki przed- 
stawicicielowi rady m. Krakowa dr. (iuńxiewi- 
czowi. Delegat krakowski złożył przyrzeczenie 
uroczyste, że śmiertelne szczątki ś. p. Henryka 
Siemiradzkiego umieszczone zostaną na Skałce 
i przechowane z czcią po wszystkie wieki. 

Około godz. 12. publiczność rozchodzić się 
zaczęła, a przy trumnie pozostali tylko na straży 
pracownicy zakładów pogrzebowych, przewiezie- 
nie bowiem zwłok postanowione zostało dopiero 
na godzinę 5. po poł. 

Trumna ś. p. Henryka Siemiradzkiego wy- 
ruszyła o g.13. w nocy pociągiem kuryerskim do 
Krakowa, dokąd udała się również żona z dwoj- 
giem dzieci w towarzystwie artysiy-malarza, p. 
Milora. Drugi syn przybędzie wprost z Petersbur- 
ga do Krakowa. 


(Tel. „Gaz. Nar.*) 


Kraków 26. wrz:śnia. 
Zwłoki śp. Henryka Siemiradzkiego przys 


| wieziono tu wozoraj wieczorem z Warszawy, 


a dzisiaj rano przystąpiono do uroczystego prze- 
niesienia ich i złożenia w grobie zasłużonych na 
Skałce. Uroczystość rozpoczęła się o godz. 9. 
rano nabożeństwem żałobnem w kościele N. 
Marvi Panny. Trumnę ze zwłokami ustawiono 
w presbiteryum świątyni, na wspaniałym kata- 
talku, oświetlonym rzęsiście, otoczonym zielenią 
i kwiatami. U stóp katafalku złożono dużo bar- 
dzo ładnych laurowych wieńców z szarfami o 
barwach narodowych. 

Nabożeństwo żałobne odprawił ks. infułat 
Krzemieński. W stallach zajęła miejsca rodzina 
Biemiradzkich. 

Po nabożeństwie wstąpił na kazalnicę O. 
Anioł, kapucyn i wypowiedział żałobne kazanie. 
Zaczął od słów: „Wysławiajmy męże chwalebne 
i ojce nasze w rodzaju swoim. Ciała icn są 
w pokoju pogrzebione, a sława ich życia na 
pokolenie i pokolenie*. (Ecci, 44. 1), Puiem 
mowca podniósł, że kiedyśmy sieroty po Matce 
wiełkiej utracili wszystko, co w doczesnych ko- 
lejach slodzi gorycz żywota; wszystko, co uszla- 
chetnia światowych zachodów trudy, kiedyśmy 
bogactw po Ojcach nam przynależnych, utracili 
spuściznę; kiedy wypadło z rąk naszych berło 
niepodległości i zdjęto z wielmożnych skroni na- 
rodu królewską koronę; kiedy nam i imienia 
naszego nowe pozazdrościły pany — Bóg `w 
miejsce królów, w grobach złożonych, w miejsce 
książąt, wywiedzionych w jasyr, w miejsce wo- 
jewodów, z kraju wygnanych, w miejsce panów, 
kupujących własnych studzien wodę — przysłał 
nam królów myśli i słowa, książąt serca i sztu- 
ki, aby dodać w niedoli otuchy, aby nie zgnieść 
piersi, dawniej w dumie podniesionej, ostatniego 
upokorzenia upadkiem. A jako Izraelowi do ba- 
bilońskiej niewoli posłał Jeremiasza, aby po rui- 
nie Jerozolimy wypłakał treny nad Syonu gruza- 
mi — tak nam w chwilach ostatnich na tej zie-a 
mi grobów, zasłanych pomnikami wielkiej prze- 
azłości, przesiąkłej krwią dziadów, ojców i dzieci 
znurtowanej potokami łez trzech pokoleń, dała 
mężów, którzy mieli swoim talentem roznieść 
na wsze strony sławę imienia polskiego, wska- 
zać jako żywe świadectwo, że przeszłość, co tak 
głośno przyszłość obwołuje, nie umiera, ałe do 
nowego dźwiga się żywota. 

Jednym z takich cichych wybrańców Bo- 
łych, któremu Bóg dał osobny dar, milczący 
wprawdzie, ale tem głośniej przemawiający do 
uszu głuchych, które na słowa Boże sie zamysa- 
ją 1 do oczu zaślepionych, które się odwracają 
od zaaków Bożych. był mąż wielki, a*órego pito= 
chy spoczywają w tej trumnie. Dziś, gdy nu 
śmierć wytrąciła paletę z ręki i od szialugi oder- 
wała, smutek ogarnia serca rodaków. W dalszym 
ciągu kaznodzieja oOpowiedzizł żywct Henryka 
Siemiradzkiego. Kazanie zakończył kaznodzie, 
słowy: Weźcie Anieli nasze modły i westchnienia 
z ziemi smutnego narodu i pościelcie mu tą ^a! 
łobną ofiarą drogę do Bożzgo tronu, a Ty Bożą 
Ojcze Miłosierdzia, daj mu pokój niebieski, vef 
go dv chwały tryumfu. l 

Po nabożeństwie cały orszak wyszedł przed 
kościół N. Maryi Panny, aby znaleźć się naprze- 
ciw Muzeum narodowego. 

Sznury całunu około rydwanu, na którym 
przewieziono trumnę ze zwłokami Siemiradzkie= 
go, nieśli prezydent miasta Krakowa p. Friedlein, 
członek wydziału krajowego dr. J. Wereszczyń- 
ski, rektor Akademii sztuk pięknych p. Fałat, 
prof. Akademii Axentowicz, imieniem Akad. umie - 
jętności rektor uniw. Jagiei. dr. Krzymuski, dy- 
rektor muzeum narodowego» dr. Kopera i wicepr. 
m. Lwowa p. St. Ciuchciński. 

Przybył także mistrz Ignacy Paderewski. 

Szarty wspaniałego wieńca laurowego 
łęziami palmowemi, złożonego przez Tow. 
| Dikarzy polskich nieśli pp. wiceprezes 1 
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Chyliński i redaktor N. Reformy, >. Konopiński, | 
Prof. Rybkowski niósł wieniec Tow. sztuk pię- 
knych we Lwowie Był również wieniec od Zwią 
zku artystów polskich. 


Artystyczny calun nad rydwanem jest po- | sławii, 


mysłu prot. Axentowicza. 

W Rynku i ulicach HUomy przybrane żało- 
bnemi chorągwiami, równiez czarne chorągwie 
powiewają z magistratu, muzeum narcdowego : 
Koła literacko-artystycznego. Tu na Rynku zło 
żono trumnę na marach; otoczyły ją chorągwie 
cechowe i uczestnicy uroczystości. 

Przy wyprowadzeniu zwłok z kościoła prze- 
mówił prezydent miasta p. Friedłejn. 

Po prezydencie miasta zabrał głos dyrektor 
muzeum narodowego, prof. dr. Kopera i złożył 
hołd zmarłemu 

Przy dźwiękach dzwonów kościelnych i or 
kiestry „Harmonii* ruszył żałobny pochód na 
Skałkę przybrane żałobnie nlicami Wzdłuż 
całej drogi płonęły latarnie, przepasane żałobne- 
mi szariami. Sklepy były pozamykane. Na ulicach 
tysiące sób. Pochód otwiera sivsż pożarna miej- 
ska 1 ochrtmicza, dalej szedł kilkutysięczny zastęp 
uczniów 1 uczenme szkół średnich ludowych, vo- 
tem szedł oddział Sokoła, a następnie różne To- 
warzystwa, korporacye oraz :nstytacye i cechy 
Obowiązki mistrz ceremonii pełnił radca miejski 
Piotr Kosobucki Przed trumny duchowieństwo 
świeckie i zakonne. Koudukt żałobny prowadził 
kr. infułat Krzemieński. Przed trumną  niesiono 
też piękny wieniec sreoprny od rady miasta Kra- 
kowa z napisem: „Wielkiemu mistrzowi oraz wiel- 
kiemu obywatelowi rada miasta Krakowa w dniu 
jego pogrzebu 26. września 1903 r.“ Tuż przed 


który cały świat objechał i cały świat rozentu- 
|zyazmował. Siemiradzki był ponadto wielkim 
| aezonym, a gdyby nawe! nie posiidał wielkiego 
|talentu, który tego Polaka po całej Europie roz- 
byłby zajął pierwszorzędne stanowisko 
wsród znawców świata starożytnego. Cechowały 
go dwie rzadkie cnoty: olbrzymia praca; arty - 
etyczna odwaga. Zakochawszy Się w starożytnym 
Rzymie, nie wahał się w nim żyć i myśleć, nie 
malował swojskiej przyrody, ani swojskich posta- 
ci, wiedział, że rozsławiać imię Polaka, jest to. 
także służba Ojczyźnie. Wielu artystów ma fau- 
tazyę. On dostał w udziale talent, który pozwa 
[la mu uprzytomnić każdą chwilę, każdy rys stz- 
rożytnego życia Nie dbał o obce życie. Zapatrza- 
ny w swój Rzym żył i działał bez przerwy, 
twcrząc imieniowi polskiemu rozgłos podnosząc 
chwałę. A teraz iegnie w grobie, który Kraków 
przygotował zasłudze 

Imieniem młodzieży akademickiej przema- 
wiał prezes Czytelni akademickiej ım. Mickiewicza 
p. Kazimierz Lubocki 

Chór Tow muzycznego odśpiewał na za» 
kończenie: Salve Regina* i „Nad mogiłą* No- 
skowskiego, 

Zwłoki Henryka Siemiradzkiego złożono w 
tymczasowym sarkofagu. 

Uroczystość zakończyła się o godzinie pół 
do 12. w południe Śliczna pogoda sprzyjała od 
początku de końca uroczystości. 


I 


i ategramiy i teleionamaty. 


rAŻŁGTA HAKODOWA z Niedzieli 27. 


na Węgrzech jako pierwszy 
Ausiryi od Węgier i oświad:za, 
głosować będzie 
kruta. 

P. hr. Serenyi podacsi konieczność utrzy 
manie wspólność! armi. Konserwatywna większa 
własność nie mogłaby zezwolić na żadne ofiary 
dla armii, gdypy wspólność jej i jednolitość zo 
stała aaruszoną. Podnosi męskie i otwarie słowa 
cesarza w sprawie wspólności i jedności armii. 

Hr. Wojciech Dzieduszycki, który wczoraj 
nie przyszedł jako jeneralny mowca do głosu, za 
brał głos celem złożenia imieniem Koła dekla- 
racyi. 

Posiedzenie trwa dalej. 


Wiedeń 26. września. (Tel. prywatny) 
Wojciech hr. Dzieduszycki mówił krotko, lecz 
bardzo ostro. Podniósł, iż kwestya poboru rekruta 
nie jest kwestyą zaufania dla rządu, lecz kwe- 
styą rządową. Mowca przestrzega rząd, żeby w tej 
sprawie nie mieszał polityki z kwestyą wojskową, 
gdyż toby znaczyło wnieść politykę w sfery woj- 
skowe, dokąd ona nie należy. Dajemy rekruta, 
aby nie dać rządowi możności do ponownego 
nadużycia $ 14, jak to miało miej:ce przy spra 
wie cukrowej. 

Mewa była bardze jędrna. 


Następnie przemawiał p. Kubik po polsku. 
Co nas interesuje ten rząd? — rzekł. My znamy 
tylko dwóch mimstrów: wojny i skarbu, którzy 
dobrze się nam dali weymaki. Na upaństwowi ie- 
nie gimnazyum cieszyńssiego czekaliśmy 10 lat 
Wyrzuca Kołu polskiemu, że popiera gabinet, 
który nakłada na kraj tylko nowe ciężary, a nie 
uwzględnia tego życzeń. 


przeciw kontyngentowi 


krok do rozdziauł | kietowe i za 


unia Września LvU3 Br 221. 


Dr. 
przytem, że w tei 
sprawienie uciekniesię co $. 14. 
Zdaje się, że liczy na to, 
zmusi ostatecznie Izbę do uchwały. 


pomina o tem, że tysiące żołnierzy |podpisał irade w 
że jego partya | czeka na uwolnienie od służby!*. 
re- | zapewniał 


Koerber 
właśnie 


iż opinia publiczna 


à ks T- JE 
sprawie uznania 
nzrodowości serbskiej wMacedonii. 


Proces oficerów serbskich. 
Belgrad 26 wrześna. Wczoraj w po- 


Dotychczas nie zapadło ostatecznie postano- |łudnie ukończono przesłuchanie aresztowanych 


wienie w kwestyi sejmu czeskiego, który, jak |oficerów, bo połułudniu wygłosił prokur., 


major 


wiadomo, jest zwołany na 29 bm. Jeśli izba dziś | Pawłowicz, „plaidoyer“. 


nie załatwi sprawy rekruta, jutro zostanie ogło- 
szone odroczenie sejmu czeskiego na czas pó- 


źniejszy. 


Wiedeń 26 września. 


w ostatniej chwili radykali czescy 


(Tel. pryw.) Jeśli | deputowanego Walkowicza, 
temu nie | dykała, zamordowa!! 


Belgrad 26. września. Nowo wybranego 
samodzielnego ra- 


wczoraj w nocy nieznani 


przeszkodzą, na dzisiejszem posiedze- sprawcy. 


niuustawa wojskowa będzie prawdo- 
podobnie 


ment zbierze się jeszcze w poniedziałek, aby 


uchwalić wnioski w sprawie zapomóg dla okolic, 


dotkniętych klęskami elementa' nami. 


uchwaloną. W takim razie parla- 


S 
Z rynków towarowych. 


Bank rolmiczy we Lwowie d.26, września. 
Ceny za 50 kilepramów loco Lwóo Wahya roronowa. 


Wiedeń 26. września (Tel. pr.) Prezydent Pazenica gotowa 8'— do A> pesenica nowa 740 do 


gabinetu dr. Koerber dziś na ' audyencyi 
u cesarza. 


Dziś odbędzie się rada gabinetowa. 


Nytuacya na Węgrzech. 
Budapeszt 26. września. Jako rzecz pe- 


był 


, kyto gotowe @20 dc 650, nowe. 580. do 610, 
owies obrocsny got. 380 do 600, nowy. 525 do 550. 
jączmień past, 475 do 5:00. jęczmień browarny 535 
do 875, rzepak 8'75 do 9'10. rzepak nowy 875 do 
szo, gronh pastewny 000 do 000, groch lo gotowania 

50 da 900, wska 5% do 5°40, hobik 4'60 do 4'7, 
a, 5:50 do 6—, knkarudzu nowa 480 d> 5.25, stara 
0:— do 0—, chmie! za 56 kilo od 180 dn 195. koniczyna 
czerwona 48— do 58'—, biała 45— du 60—, szwedska 


wną podają, że rsąd wyda do Zarządów autono- |45— do 55—, symotka 20— do 28— 


mieznych ostre zarządzenia przeciw  nieprzyjmo- 
te- | paritas Tarnopol eskontynzantowy 10:25 do 10:40. 


waniu podatków. Potwierdza się, co wczoraj 
legrafowałem, że wszyscy członkowie dawnego ga- 
binetu wejdą także i do gabinetu nowego. 


Wiedeń 26. września. (Tel. pr.) W nie- 
dzielę ma być ogłoszoną mnominacya  dotychcza- 


Spirytus loco za 50 iu. gotowy 1835 do 1840 


Ceny gotowej pszeniey i żyta s powodu sa potrze- 
bowania na siew uzyskały zwyżkę, inae produkty notują 
niesmiennie. 


sowych ministrów, jako nowych i w ten sposób 
będzie zasnaczone, że jakkolwiek gabinet jest 
formalnie utworzony, to jednak jest istotnia tylko 


karawanem jechał przybrany żałobnie herold na 


karym koniu. Trumna spoczywała na ciągnionym | Po jego przemówieniu miano zamknąć dy- 


skusyę, ale tu radykali czescy Choc, Fress i inn 


Rada państwa. Uzia4 ekonomiczny. 


przez sześć koni wspaniałym karawan.e, otoczo- 
nym chorągwiami cechowemi i okrytym wień- 
cami. 

Za trumną szła rodzina, reprezentant wy- 
działu krajowego dr. Wereszczyński, rada miasta 
Krakowa z prezydentem Friedleinem i wicepre- 
zydeniami Leo i Staniszewskim, delegacye, prof. 
Tadeusz Rybkowski jako delegat lwowskiego To- 
warzystwa przyj. Sztuk «ięknych, akademia sztuk 
pięknych, uniwersytety, akademia umiejętności. 
Pochod zamykania straż pożarna. 

Gdy pochód przybył na Skałkę, u wejscia 
do grobu zasłużonyeh oczekiwał go ks. Wła- 
dysław Gliwa, przeor OO. Paulinów Przed gro- 
bowcem stanęła rodzina i najwybitniejsi ucze- 
stnicy uroczystości. Tutaj przemówił prof. dr. 
Konstanty Górski, imieniem akademii sztuk pię- 
knych następująco: 

Przed laty kilkudziesięciu stawał Henryk 
Siemiradzki przed wrotami dalekiej Akademii 
sztuk pięknych i żądał, aby go zapisano do gro- 
na uczniów. Nie był już młodzieniaszkiem. Miał 


zu sobą poważne, sumienne studya, odbyte na 
innem polu. Liczył nawet więcej lat, mż statnt 
instytucyi przepisy wał. Wśród ciszy, która daje 


pewność spełnionegu obowiązku, przeczuł w sobie 
Biemiradzki jakieś nowe artystyczne pragnienie. 
Dojrzewała w nim wiara, że poświęcając się 
sztuce. wypełni swoje poświęcenie, zbliży się naj- 
łatwiej do tej służby krajowej, o której się stale 
marzy jemu podobnym i o której dzieciom pra- 
wią także rodziny, jaa ta, co go wydała. Aka- 
demia, do której poszedł po naukę, była obcą, 
ale 1 ta poznała się na zapale młodzieńca. Wo- 
bec jego talentu 1 energii, wobec przyszłości, 
która imieniu polskiemu przyniosła siuwę, zilama- 
no paragraf, pozwolono się uczyć temu, co bar- 
dzo gorąco pragnął się uczyć. Inna to Akade- 
mia, która dzisiaj kładzie wieniec na trumnie, 
jak przed rokiem wysłała swego przedstawiciela 
na pogrzeb, tak chce dziś wziąć udział w po- 
grzebie drugim, który jest wyłącznie hołdem. Bo 
dzisiaj żal milknie, dziś już nie myślimy o 2'8- 
śmiertelnych szczątkach, ale o niezapomnianych 
zasłu, ach. 

Krakowska akademia sztuk pięknych nie 
ma zaszczytu liczyć Henryka Siemiradzkiego ani 
do swoich uczniów. an: do swoich kierowników, 
jeśli więc zabiera głos w tym dniu uroczystym. 
czyni to nie dla własnej chwalby, ale z głębokiej 
czci dla wielkiego zmarłego. Henryk Siemiradzki 
zostanie bowiem wspaniałym przykładem polskie- 
go artyzmu. 

Polakiem był nietylko w chwili, kiedy się 
głośne i odważnie do swojej narodowości przy- 
znawał, nietylko wówczas, kiedy z dziwną skrom- 
nością i prostotą prosił o ścianę w Sukien’ icach, 
aby zawiesić „Pochodnie Chrześcijaństwa*, obraz, 


Wiedem 26. wrześnis. Prezydent hrabia 
Vetter zagaił dzisiejsze posiedzenie o godzinie 
pół do 12. rano. 

Po załatwieniu różnych formalności izba 
przystępuje do głosowania mad meritum 
wniosku p. Placzka, domagającego się 
zniesienia rozporządzenia ministerstwa wojny, 
zatrzymującego w służbie tych żołnierzy, którzy 
| wysłużyli trzy lata, Wmiosek przyjęto. Prze- 
ciw głosowała cała lewica. 

Z kolei izba przystępuje do dyskusyi nad 
wnioskami naglącymi posła Der- 
schatty, domayającymi się nagłego trak 
towania rządowego przedłożenia 
wojskowego. Równocześnie z tym wnioe 
skiem traktuje się także wniosek naglący 
p, Daszyńskiego i tow. w sprawie za- 
ciągnienia rekrutów 1 w tej samej wysokości, co 
w roku poprzednim, 

P. Derschatta w uzasadnieniu swego wnio- 
sku dowodził, że rozporządzenie ministerstwa 
wojny, zatrzymujące w służbie tych żołnierzy, któ- 
rzy wysłużyli trzy lata, wywołało wszędzie o u- 
rzenie ! dlatego mowca domaga się naglego trak- 
towani: rządowego przedłożenia wojskowego, po- 
mimo tego, iż z treścią jego się nie zgadza, ale 
pragnie, aby sprawa ta została jak najrychlej 
załatwioną w drodze parlamentarnej i aby wy- 
służeni żołnierze jak najprędzej zostali puszczeni 
na urlop. 

P. Schumeyer potępia rozporządzenie 
ministerstwa wojny w sprawie zatrzymania w 
służbie tych żołnierzy, którzy wysłużyli 3 lata, 
zaznaczając, że przez podobne zarządzenia pcha 
się żołnierzy w szeregi socyalnej demokracyi, 
Mowca wyraża się przychylnie o adresie węgier 
skiej partyi niezawisłości; krytykuje dalej nowe 
przedłożenie wojskowe stwierdzając w niem brak 
postanowienia o tem, co się stanie z rekrutami, 
którzy zostali pobrani, na podstawie podwyższo- 
nego kontyngentu, a którzy wcale nie będą po- 
wołani do służby, oraz brak postanowienia dla 
kontyngentu rekruta dla obrony krajowej. Przy- 
pominając zdarzenia w Bilek uskarża się, że 
traktowarie żołnierzy nie poprawiło się, Domaga 
się lepszego traktowania rezerwistów. Kończy o- 
świadczemem, że purtya jego, ponieważ wniosek 
naglący Daszyńskiego w sprawie dwuletniej słu- 
żby nie został dopuszczony, coła wszystkie swe 
wnioski i nie pozwoli na pobór rekruta. 

F. Schalk podnosi, iż rozporządzenie 
ntsterstwa, zatrzymujące żołnierzy w służbie, wy- 
wołało wszędzie wielkie oburzenie. Żądania wę- 
gierskie nazywa naturalną konsekwencyą <«once- 
Byj, Jakie przyznano Węgrom. Występuje za unią 
personalną z Węgrami, za utworzeniem samo- 
dzielnej armii austryackiej i za gospodarczem 
połączeniem Aust.yi z Niemcami Wita zajścia 


mi- 


Szczepy o «ocowe- 


wysołam do każdej poczty i stacyi w Wł£- 
śeiwej porze: Jahłonie, Grusze, Śliwy, 
Czereśnie, jedna sztuka 50 ct., io sztuk 
4 zl 75 ct. Brzoskwinie,  iśnie, More- 
le, Węgierki, Nektu.ryny, Drzewa i 
krzer y ozdobne itp. Cennik z objaśnie- 
niem pomologicznem _wysełam opłatnie ka- 


żdemn, E. UKLAŃSKAI, Zarząd ogro- —— 
dów w Olszy Dwór, o. p. Kraków. — — 


9332 
AE JAeABs  UOLÓGAN=H2_) 


Miesięcznie aż do 1000 koron mo- 
żna zarobić bez rezyka a uczciwie. 
Proszę przysłać natychmiast adres 
pod: G. 5i an das Annoneen-Bn- 
reau des „Mereur*, AP 
Gloekondonstrsase 8. 


0005003223000 


Rolnik 


łat 35 liczący, żonaty, władzjący językiem 
polskim, ruskim i niemieckim, obeznany Z 
wszelkiemi, w zakres gospedarstwa rolnego 
wchodzącemi gałęziami, jak np 
_bóż, buraków cukrowych, kartofli chuwem 
bydła i świń, uprawą chmiela, gorzelnic- x 
twem, wreszcie obeznany także z gospoda"-| + 
stwem rybnem i lasowem, posiadający 20 
letnią praktykę w jak najlepszych gospo- A 
darstwach, nabytą od lat 7-miu, samoistmie 
zarządzający duży:.i majątkami, z powodu 
wydzierżawienia obecnie przez niego admi- 
nistrowanych Step pragnąłby znaleść od- 


zaraz lub od czsau. 
proszę nadsełać pod adre:em: R. poste 
restamte Kołaczyce. 9348 


06 ETELE D 0$ 


Wydawnictwe i 
Księgarni Polskiej we Lwowie 


„Pieniądz“ 


8520 powieść 


Ludwika Stasiaka 


wyszla z druku i jest do nabvcia we wszyst-; 


kich księgarniach. — Cen: 2 korony. g 


W. Primus 


Wykłady rozpoczynają się 6 października br. Czesne 
dwadzieścia koron, płatnych w półrocznych ratach z góry. Bliższe szczgóły 
podaje prospekt, wydany przez dyrekcyę Akademii i przez nie rozsyłany. 

Grse, we wrżeśnin 1903. 


T m i e ET E a 
Miochznicozse przędzarnia 
kupują najlepsze przędziwa wełniane I z wełny owczej 


tylko w 9333 


pierwszej fabryce przedzy do pończoszkowej roboty 


Brasche 4 Richter Roichorhoro | B. = 


Karty z wzorami bezpłainie. 


Kto chce dużo pieniędzy ? 7 CENS 


14 i 15 października Nowego stylu 
jjjo bedzie sie w Kamieńcu Podols:im 


staraniem Syndykatu rolniczego 


Licytacya 
bydła i koni. 


Akademia handlowa w Grach 


I. Kaiserfeldgasse 25. 
Wpisy na istniejący od 1889 jednoruczny 


w: LJ 

Gurs dla» Abituriemtów 
szkół Średnich i równorzędnych zakładów naukowyeli na rok szkolny 
1903/1904 odbywają się od I do 5 października przedpołudniem w  kKancelaryi 
dyrekcyi Akademii. Kurs abituryentów nastręcza młodym ludziom, którzy ukoń- 
czyli szkoły średnie, sposobność przyswojenia sobie w najkrótszym czasie facho- 
wych wiadomości kupieckich. Uczniowie szkół wyższych zaś, zwłaszcza prawni- 
cy, nabywają na tym kursie możności dokładnego zapoznania się z organizacyą 
handlu i przemysłu i z kupiecką rachunkowością i Żaden inny zakład naukowy 
nie nadaje się lepiej ku temu. Świadectwo z egzaminu dojrzałości nie jest wy- 
magane i dlatego mie rozdziela się słuchaczów na „zwyczajnych“ i 


czajnych*. 
wynosi 


Dvrek'or J. Berger. 


& S 


„nadzwy- 


trzysta 


S. Ielicki 


rozpoczęli wielką wrzawę, 

Dyskusyę jednak zamknięto i mowcą gene- | 
ralnym wybrano p. Axmanna, 

Pvdezas wrzawy przyszło do konflikta mię- 
dzy młodoczechami a radykałami czeskimi, któ- 
rzy czynili im wyrzuty. 

W chwili wybuchu awantar przewodniczył 
dr. Zaczek, ale gdy radykali czescy zaczęli wrza- 
wę, wtedy natychmiast usunął się i oddał prze- 
wodnictwo hr. Vetterowi. 

Godz, 4. min. 45 p. Axmann przemawia 
dalej. 


Wiedeń 26. września. Reichsrałscory. 
don ssi, że poseł Heroid otrzymał 8-dniowy urlop. 
Natomiast Sław. Corr. utrzymuje, że poset Herold 
zawiadomił prezesa klubu „młodoczeskiego Pacaka, 
iż oburzony wczorajszemi awanturami, urządzo - 
nemi przez radykałów czeskich w Izbie posłów, 
składa mandat. 


Wiedeń 26. września. Pos. Starzynski 
opracował bardzo gruntowną i ucoiywował in 
terpelacyę, którą ma wnieść Koło polskie w spra 
wie zniesienia ustawy kontyngentowej o cukrze 
za pomocą $ 14. W sprawie frachtów cukro= 
wych komisya cukrowa Koła konferowała wczo- 
raj z ministrem kolejowym. 

Wiedeń 26. września. (Tel. pryw ) Dziś 
przyszło do nowego kompromisu, poiegaiącego 
na tem, źe po uchwaleniu rezolucyi Placzka 
w czasie obrad nad wnioskiem Derschatty, do- 
magającym się nagłego traktowania przedtożeni 
rządowego o kontyngencie rekruta, postawiony 
zostanie ze strony Koła polskiego dodatkowy 
wniosek, obejmujący mm:rytoryczne załatwienie 
kontyngentu rekruta. 

Mówią, że w ciągu debaty nad wnioskiem 
Derschatty. czescy radykali wniosą, aby w pul- 
kach czeskich zaprowadzoną została czeska ko 
menda 

Komisya zapomogowa Izby uchwaliła od- 
nieść się do rządu z prośbą, aby parlamentu nie 
odraczano, dopokąd nie załatwi lzba wniosków 
w sprawie pomocy dla krajów dotkniętych klę- 
skami, 

Wiedoń 28. września. Prezy 'ent gabinetu 
okazuje nerwowość i rosdrażni' nie i każdemu, 
kto tylko chciał słuchać, opowiadał, że be z 
względunasejmy, zatrzyma Izbę 
bez końca. „Żądano odemnie — mówił dr. 
Koerber — zwołania parlamentu, aby zaradzić 
kląsce, wywołanej u nas przez obstrukcyę wę- 
gierską, kiedy zaś uczyniłem żądaniu zadość, 1zba 
zaczęła robić trudności. Żeby nas uratować i 
wszelkie drażliwości uszanować, zgodziłem się na 
cofnięcie własnego przedłożenia, wobec każdego 
wniosku poselskiego, któryby trudności usunął. 
Izba jednak podnosi coraz to nowe kwestye ety- 


skałę 
Ba 


9187 


934! 


Miun Kamieńska. 


9366 


9275 poleca 


lakład 


| 
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Koks do opału pokojowego. 


- LWW 


|] 


kas iarmia Amervykańsk 


przy ulicy Trzeciego Maja I. Il we Lwowie. 
Codzievuie koncert muzyki wojsko rej, — Peczątek o godsinie 9 wiec.ór. 


Pension de. famille „Goplana 


Lwów, ul. Bielowskiego 5, parter. 
Pensyonat pierwszorzędny. pokoje urządzone z kom- 
Kay z utrzymaniem lab bez, dziennie, tygodnio- 
wo i miesięcznie. 


Nr. telefonu Dyrekcyi 157. 


gazowy miejski we LWOWIE 
Te OP IE S 


Z węgli gazowych. 
najtańszy i najlepszy matervał opałowy de 
Kkuehen, pieców i celów kowalskich 
Przy większym odbierze ceny iias | 
cznie zniżone. 


Przy odbiorze najmniej 150 kg. koksu naraz uskute- 
cznia się dostawę do pomieszkań PT. Odbiorców miej- 
scowych bezpłatnie. 


Cennik na żądnuie. 


a m M a a i 


ul. Jagiellońska 12, R? 


| prowizorycznym. 


Car we Wiednia. 
Wiedeń 236. września. W polowaniu, któ- 


8 „Schodnica*. Na wczorajszem posiedzeniu 
Rady sawiadowczej Towarzystwa naftowego „Saho» 
dnica* uchwalony — s zastrzeżeniem z+twierdzenia 
tego na nadzwyczajnem walnem zgromadseniu — 
aby kapitał akcyjny powiększyć z 8 na 10 milio- 


re odbędzie się w Marzsteg na cześć cara, wezmą | nów przez wydanie 4000 nowych akcyj. Z ban- 


udział oprócz świty cara arcyks, Franciszek Fer 


dynand, rosyjski ambasador w Wiedniu i austro- prayjęcia tych akcyj 


węgierski ambasador w Petersburgu. 

Do Wiednia przybyli generał-adyutant car- 
ski ks. Galicyn i generał major Koczubey, którzy 
należeć będą do świty cara. 


Książę bułgarski. 


Berlin 26. września. (Telegr. pr.) 
Z Sofii donoszą, że książę Ferdynand buł- 
garski zwrócił się z prośbą do hr. Gołu- 
chowskiego, aby podczas 
Wiedniu hr. Lambsdorffa mógł wydelego 
wać de niego swa zaufaną osobę. 


Macedonia. 


Londyn 26. września. Biuro Reutera do 
nosi, że ambasador angielski w Konstantynopolu 
otrzymał polecenie oświadczenia Porcie, że ani 
Turcya ani Bulgarya nie mogą liczyć na popar- 
cie rządu angielskiego, gdyby stawiały opór re 
formom. 

fiefia 26. września. Komisarz turecki noe 
tyfikował rządowi bułgarskiemu irade sułtańskie 
w sprawie wstrzymania kroków wojennych w 
Macedonii. 

Prezes gabinetu Petrow odpowiedział na to 
irade, że propozycye Turcyi są bezwartościowe 
dopóki Turcya publicznie nie wstrzyma kroków 
wojennych w Macedonii. Irade ma także godzić 
się na ustanowienie mięszanej komisyi dia spra- 
wy reform. Do tej komisy: należeliby: Bałgaro- 
wie, Grecy i Kumani pod przewodnictwem tu- 
reckiem. Siedzibą komisyi ma być Monastyr. 


Kemdym 26. września. Na list arcybiskupa | SEEMZEE 


z Canterbury Balfour wystosował odpowiedź, 
w której wyraża oburzenie » powodu zajść na 
Bałkanie i podnosi, że Austro-Węgry i Rosya 
są w stanie zaprowadzić tam spokój. 


mocarstwa są w danej chwili więcej tu powołane, | rowa, 


uiż inne mocarstwa, tembardziej, że mają popar- 
cie wszystkich innych mocarstw. 
Belgrad 26. września. 


obecności we | 


Poseł serbski Stanisławowa, J. Jokel ze Stanisławowa, 


kiem niemieckim w Berlinie zawarto umowę 0o do 
Kooptowano do Rady nad: 
zorczej p. Juliuszs Zeillera. 


Z rynków pieniężnyci:. 

Wiedeń d, 26 września, Onsier 234! anokojnie, 
Naft» guloyjska do —'—, Spirytuw bes amia- 
ny; 4100. 


„Nadesłane 


+ ubryke 


Kupujcie (WAM jedwabie! 


— Za trwałość towaru gwarantuje zię. 
Proszę zażądaó próbek naszych nowości A 
białych lub kolorowych od koron 1'15 do 18'— za mer. 

Szczególnie: Jedwabne materye na toalety 
wizytowe, ślubna, balowa 1 spacerowe. na 
bluzki, podszewki © 

Sprzedajemy do Austro-Węgier wprost pry va- 
tnym i posełamy podług wybranej próbki jećwabnej 

wprost do mieszkań QOOlone i Ooptacone. 


Schiwetzer & Co., Luzern (khwei:), 
Beidenstoff- Eksport. 


AÀ dpat 


Dr. JOZEE WERNICKI 


powrócił z Iwonicza i ordynuje od 8—5 ul. Po- 
dlewskiego 7. 


Sirolin 


do nabycia w aptekach po & X. za zleceniem | sčarskiem. 
Polecane przez E e prsy 
cierpieniach płuc, chro 


organów 
finemzy. Prawdziwy tyl 


im- 


m katarzeo 
zawdziwy tytko w = ię api 
v w oryginalnych fiakonach. 


HOTEL FUROPEJSHMI 
(Alterta Szkovrora.) 
Przyjechali do Lwowa d. 36. wrseśnia 190%, 


Te dwa|Br. Z. Brunicki s Lubieńca, B. Topolnicki s Chy- 


B. Jooz s Krsywcza, M. Puntachert s Tar- 


nopola, H. Krzyżanowska z Lisek, W. Polański s 
Rudnik, ?. Madeyski s Rosyi, dr. J. Stawiński 
z Kałusza, A. H-wlena z Kijowa. J. Heller se 


F. Heck 


w Konstantynopolu gem. Gruic donosi, że sułtaniz Czerniowiec Z Bergmann z Saaz, 


r% 


Amelia Hilbert. Perfumy i 


Parasole i 


| | 


9249 


1 n l 


i gny sip SĄCĄ 


tot 


polecają we własnym zarządzie prowadzoną pracownię 


i Ours ia >=HEC A ocra cs 


adam Przyli Przylibskij| 


marazm towarów modnych męzkich 
Lwów. plac Halicki 3, 


Bieliznę męzśa ze słynną marką „iwem“ 
Ręsawiczki damskie i męzkie. 

Krawaty we wielkim wyborze. 
Skarpetki i chusteczki. 


Kapelusze filcowe twarde i miękkie 
Obuwie damskie i męzsie. 


| 2 ciąznień r»eznie! 


z głównemi wygranemi po 600.000, 
75.060, 25.000 franków i 35.000, 20.000 lirów, nantręcze 
następująca grupa losów: 


płatna w 80 ratsch miesięcznych po 7 koron. 
dzielne prawo wygranej zaraz po złożeniu pierwszej i drugiej raty wprost na 
| moje ręce. Odsełkę tych rat najlepiej uskutecznić można zapomocą przesagu 
; pocztowego, wpłata dalszych rat przez pocztową kasę oszczędności. 


| EDWARD 


| 
| Dom bankowy. 
| Berno. Grosser Platz mr. 25 doin własny). 


Rzetelnych, stałych odzprzedaweów ustanawiam wszędzłe. — 
Ceny niskie. — Wysoka prowizyu. 


poleca 


mydła. 


9357 


kalosze, szczotki i grzebienie. pi aranne kalza IA | 


500.000. 100.000, 


los turecki 
włoski los krzyża 
serbski los tytoniowy 


Nabywcy przysłnła niepo- 


UBAN 


901i 


9230 


jną 


która wszelkie roboty w zakres tejże wchodzące jak najsumienniej wykonuje. 


9 ciągnień rocznie 9! 
Główne wygrane: 


keron 40.000, 20.000, franków 
100.000, 75.000, koren 20.000 

I los węgierski czerw. krzyża 

I los Bazylika (Dombau) 

I los serbski tytoniowy 

I los węg. „Jo-sziv” (dobr. serca) 

Wszystkie cztery losy w 30-tu 

ratach miesięcznych po koron $. 

Prawo gry natychmiast po słożeniu 

pierwszej raty, najwygodniej przeka- 

zem. Czeki, gazeta losowań, kalen- 

darzyk itd. bezpłatnie. 9351 


przeciwko swemu zdrowiu, jeśli nie spró- 
bują mego wynalazku. 
Dostałem złoty medal ! Demonstro- 
wałem przed profesorem Gussenbane- 
rem, Piospekta pod dyskrecyą gratis. 


Losy zastawione wykupuje i 
dopłaca się do pełnege kursu. Te 
same losy odsprzedaje się na dogo- 
dne raty z natychmiastowem prawem 
gry. Losy krakowskie polecamy na 

spłaty za kor. 96 (24 po 4). 

Dom Bankowy 


ROHATYN i ULAM 


Lwów, Nykatuska 8. 
Po — WWE 


Notre Dame de Lourdes 


w Porsbce usgewskiej koło 
Brzeska p. 1060. 


ezmiejsze dzięki Czcigodnym P. T. Ofiaro- 
dawcom za datki i błaga Wszystkich Czci- 
cieli M. Boskiej o wspomaganie nas w tem 
zbołnem dziele przez nadsyłanie choćby 
najskromnicjazych ofiar pod powyższym 


DROBNE OGŁOSZENIA 


po © ot. od wyrazu. 


ara 00 


Truskawki 
olbrzymie, ananagowe, do smażenia, ps0- 
wo, staropolskie, słodkie. Poziomki mie- 
włącznie, pąsowe i białe, wsaystkieh tuzin 

pe 18 ot. Dwór Łapszym, Rrzeżany. 
Lwow, polen wezel 


L Kapralik kia [natrnmenia m" 


zyszce  samogrające. Cenniki bezpła ue. 


J. CHRISTOF 
we LWOWIE 


stór i żaluzyj 


Fabryka U 
134 ul. Jabłonownakich 9% 


"aterace 

j "l 0 
emysto włosienna po zł. 14, 16, 18, 20, 32. 
34 do sł. 82. Materace z morskiej rośliny 
zł. 650, 7, 8 do 10 zł. Materace spr"- 

„,  sienniki, poduszki, poszowh 

prześcieradła itp. Największy wybór w 
j pracowni kołder i materaców 


Józefa Szustera, Lwów, mih iiia 5. 
y282 


Zręczni zjenc: 


posgukiwsni są za wysoką prowizyą I zwro- 
tem kosztów, przez pierwszorzędne Towa- 
rzystwo, które załatwia interesa nA całą 
Austro-Węgry (masowy artykuł). Zgłosse- 
sia: Postfach mr. 21. Bmdapest. Haupt- 

post. 9294 


w domu dystyngowanym znaj- 
dzie nmieszczenie 


panna kształcąca Się 


we Lwowie. Stosunki towarzy - 
skie. Osobny pokój. — Adres 
wskaże Administracya. 4352 

Z A A, 


Zręcznych podużującye 


possukuje do rozspraedaży dobrze idącego 
artykułu. Znaczny zarobek. 


J. Fritz & Co., Frankfurt a. M. 9. 


93_3 


Kukurudzę, grys, Owies 


wagonami — jak również 
dla gorzelń i na opał pomiesz- 


Wę le kañ, wagonami s kopalń górno- 
Śląskich i z Królestwa Polskiego, 
dostarcza najtaniej 


DOM HANDLOWY. 
dla rolnictwa i przemysłu, 


wo Lwowie, ul. dykstuska 6 


(Pasaż Hausmanna 5). 9361 


Cari Tisei, specyalista, Wiedeń VI, 


przed nagniotkami, guzami, przemoczeniem, 
zimnem. Wszystkie te przypadłości powsta- 


łe 


Dr. Hogyesa patent. 

wych podeszew za parę 80 hal., kor. 
1°20, 2'40. 
lowem. — Cenniki i listy uznania przez 
Komitet budowy groty skłąda najserde-|władze wojskowe i wyższę koła—bezpłatnie. 


Księgarnia Polska | 
we Lwowie, ul. Akademicka 2, 


poleca dzieła pedagogiczne 


REUSSNERA 
do bardzo prędkiej i naj:utwiejszej nauki 
ebeych języków bez nauczyelela, z ob- 
jałniewiem wymowy i kluczem pod tytułem 


Samouczek 


Polsko-niemiecki kurs I-szy k. 2'10, 
w oprawie k, 270, kurs II-gi k. 4'Bo, 


w oprawie k. 5'30. 
Polsko-Francuski kurs I-szy k. 360, 
w oprawie „k. 4 10, kurs II-gi k. g'60, 


w oprawie k, I0'—. 
Polske-Angielski kurs I-szy k. 2'24, 
w oprawie k. 2'74, 


kurs II-gi k. 3:60, 
w oprawie k. 4'10. 

Polako - Rosy jaki kurz I-szy k. 420, 
w oprawie k. 4770, kurs II-gi kE. 5'40, 
w oprawie k. 6—. 

Przwedmik z rox- 

mówkami angielskimi k. 1'30, w opra- 

wie k. 1'80. 3110 


fikademik 


zdolny pedagoz z kilkuletoią pra 
ktyką, poszukuje we Lwowie jakiej- 
kolwiek lekkeyig przyjmie także 
popołudniowe zajęcie biurowe, 
za skromne wynagrodzenie lub wikt 
Łaszawe zgłoszenia: w Admi- 
nistracyi Głazety Narodowej pod 
d. Z 9316 


totol 


„Dom Ogrodniczy“ 


Ochraniajcie swoje nogi 


sklad wszystkich asbestowych towarów 
Wien L., Dominikanerbaatei 3L)/ 
| 


Cierpący na 
przepuklinę 


popełniają 
zbrodnię 


Bez operacyi. 


Najtańsze ceny. 
Największy wybór płyt! 


Amerlingstrasse 19. 9202 


Herman Porde 


Noga przy noszeniu 
dawnych piekących 
podeszew. 


Zastępey poszukiwani. 

| 

Noga przy RBoszeniu 3 

e ma RE Leśnik 
uev. 


z nkończoną szkołą lasową 


przez nadmierne pocenie i noszenie pie- 
kących podeszew, ustają przy noszeniu 
adihea 


darstwa lasowego 
Wysyłka za pobraniem pocz 


Bogato zaopatrzony 3ortowany główny 
Lwów, główna poczta. 


8942 


=- mk awe | NWA U U ore a 
Dla cełów szkolnych °t iim mesim opornie jox 


najnowsze pioro - 


Nr. 548 EF i F, sine, z najdelikatniejszej stali, Z "of: gia 
w znakomitym gatunku  , v 


Cari Kuhn & Comp., Wiedeń. Rok założenia 1843. 
Do nabycia we wszystkich składach przyborów do pisania. 


9255 


AP TOR jedymy l i natychmiast dsiała- 
C ILLA. jący środek na porost włosów i kon- 
ý serwujący włosy. 
jest wynalezionym środkiem po 
długiem  lekarskiem studjam 
przez ogólnie znanego buda- 
peszteńskiego specyalistę dla 
chorób skórnych, dr. Jos. Kaj- 

daczy. 

jest nietylko środkiem piękno- 
goi, ale także jedynym środkiem 
leczącym choroby skórne i oży- 
wiającym cebalki włosowe. 


GAPILLATO 


CAPILLATOR 


74: dy m jest npakowy odkrytym kor 
Ary 2 CAPILLATOR tory Apra dadan aba iki iT 


wotne i osiąga już przy pierw- 
szej próbie sadziwiająco resul- 
taty. 


jest niedoścignionym leczącym środkiem przeciw 
łysinie, jakoteż wogóle przeciw wszelkim chorobom 


skórnym. 


jest środkiem powodującym bujny, gety porost wło- 
sów i usuwającym wypadanie włosów. 


GAPILLATOR 
GAPILLATOR 
GAPILLATOR 


GAPILLATOR 


usuwa przy pierwszem użyciu natychmiast łupież, 
wypadanie włosów, posiwienie włosów i użycza im 
pierwotny, naturalny kolor. 


użycza panom cudowmą brodę i wąsy. 9362 


jest do nabycia w oryginalnie napełnionyeh flass- 
kach, zaopatrzonych marką ochronną, po 6 koron, 
za poprzedniem nedesłaniem należytości lub za za- 
liczką. 


CAPILLATOR 


Główny skład: apteka pod „Królem węgierskim“, Budapeszt, ulica 
Marokańska 2. — Jedyny skład dla Galieyi i Bukowiny: ZYGMUNT 
RUCKER, „apteka pod srebrnym orłem" we Lwowie. 


1, mat 


-Kimfds « 


Gramofon, Grafofon itp. 


Cenniki i spisy płyt darmo i opłatnie. 


władający języ <lem polskim I alemieckim 
lwowską, 
wyższym egzaminem rządowym z leśnictws 
i dziewięcioletnią praktyką w pierwszorzę- 
dnych gospodarstwach lasowych, obeznany 
dokładnie z wszystkiemi gałęziami gospo- 
tudsież  miernictwem ; 
poszuknje od dnia 1. listopada b, r. odpo- 
wiednią posadę, lub tymczasowego zajęcia 
przy pomiarach lub urządzeniach lasów. 
Laskawe zgłoszenia uprasza się nadsy- 
łać pod „Leśmik 115“ poste restante — 


koron 1'30 i 1°70. 
© 


70 h., 80 h., I kor. 
i I kor. 20b. 
Wszystko netto 

waga cłowa, czyli 

500 gramów — nie 

420 gramów za i funt 


aa z 
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rosyjski — o 20'/, 
mniejszy. 
|” Proszę wszędzie 
R żudać Herbatę 
s 44 rena s Monopol z Rączką. 
mam JULIUSZA GGRORNEGO w Krakowie 


Największy zbyt wir w kraju. (łdzie nic ma proszę pisać wprost. 
U 


Tysiące lekarzy w kraju i sa granieą wypróbowali i polecaja 
„LOWACBIŃ* wodę du włosów 


w wyłysieniu, niedostateeznym porośńeie brody , słabym poroście wło- 
JAY 1 
sów pań, wypadaniu włosów i łupieży. 9297 


To ogłoszenie jest szcze- 
gólm e ważne dla każdego, 
pań i panow, która uży- 
wali dntychczas bez skut- 
ku innych licznych írod- 
ków ma porost włosów. 
Wstrzymuję się oczywiście 
od *»szelkiego zdania o 
innych środkach, lecz to 
mogę stanowczo zapewnić, 
że „Lovacriu“ jest najsku- 
tee niejszym, Wyrabia się 
zawsze wedle słynnego 
przepisu i przynosi mi 
zodzień setki uznań. — 
W kilka dui po pierw- 
szem wcieraniu rczpoczy- 
nają wiosy róść, co po- 
stępuje dalej tak, że zja- 
wia się zdrowy i bujny 
porost silnie  zakorzan o- 
nych naturalny ch włosów. 
Prócz tego włosy, porosłe 
przez używanie „Lova- 
eriny* nie wypadiją. — 
M»głbym wypełnić każdą 
strong tego dziennika 
świadectwami, jakie otrzy 
małem w ciągu ostatnich sześciu miesięby. „Lovaerin* działa w możliwie 
najkrótszym czasie. Lekki meszek małysk, lecz bardzo silnie porosłych wło- 
sów naprzód się okazuje, poczem rozwija się włos z tą samą siłą jak u mło- 
dego zdrowego człowieka. „Łovaerln* używa sie przez osoby wszystkich 
klas społecznych, obu płsi i wieku. Wiele z bardzo znanych osobistości obe- 
enych ¿zasów używało go skutecznie. Przeszkadza wypadaniu włosów, usu- 
wa łupież, przywraca pierwotną naturalną barwę przedwoześnie zesiwiałym 
włosom, usuwa gw-dząnie i wznieca porost brwi, rzęs, wąsów i brody, tu- 
dzież na łysej głowie. — Cena wielkiej faszki „Lovaerin* wystarczającej na 
kilka miesięcy 5 k., 3 flaszki 12 k., 6 flaszek 20 k. Wysyłka za zalicgką 
perstowa lub ga zotówk: przez europ. skład M. FEITH, Wien VL, 
Mari ferntrasse 40. Skład we Lwowie; główny u Jakóba Rechena, 
droguerya, Halicka 18. Piotra Misolascha & (o. droguerya. Gabryela Starka 
magazyn galanieryjsy dla panów. Józef Pinelas, apteka, Rynek 29. J. Szren- 
cel, droguerya, ul. Sykatuska l. 27. W aptece pod srebrnym orłem Zygmun- 
ta Ruckera i w aptece Ignacego Heszelesa w Gródku. 


Wydawca i odoowiedzia'ny redaktor P laton Kostecki 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 27 Września Nr. 1903 221 
a spłaty ! 


u Z 


Lwów, Pasaż Hausmana |. 9.383 REERRER KKNI LRA 


9365| J. 


1 


Juf Znakomita wartość dla każdej rodziny. 


aWfssżywmmi | Buki młow. | Proske my 


udzielająca zupom, | 1 kapsułka na 1 poreye 12 hal. | w tabliezkach na 2 poreye 15 h. 
rosołom, SOSOM, JA- | 1 kapsułka na 2 porcye 20 hal. Silne, łatwo strawne, zdrowe 
A 2 ù 


a 


Środki spożywoze 


MA 


najlepsze w swoim rodzaju 


m 


rzynom itd. smak Przyrządza się na- 

B. E NNT T: zu 1 ko na wo- 

ena EO dobry o tychmiast, bez ża- | MEE cd pae A minst 
y. "æ dnych dodatków, li przyrządzić się da 


putá 


Kilka kropel wystarcza. 
Flaszeczka od 50 hal. 
począwszy. 

Próba przekona lepiej od każdej reklamy. 
Do nabyela we wszystkich hundlnch kolonialnych delikatesów i drogueryach. === 


tylko przez polanie 


jące. 
wrzącą wodą. 


19 różnyeh gatunków. 


y18I 


Przedsiębiorstwo 
przewozu i transportu iuebli 
Józef J. Leinkauf 


Lwów, plac ŃŚmolki 3, 


poleca 


swoje nowe sprowadzone 
wozy meblowe. 


Przedsiębiorstwo dowozowe c. k. anstr. 
kolei państwowych. Spedycye wszelkiego 
rodzaju. 8684 
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Otwarlismy we Gwowie | 


własne biuro 


detailicznej sprzedaży nafty 
i polecamy : 
Gazolinę 


I- 


a 


is = 


RYWA TRUMNY 


(Stalowy grobowiec) J 


Jest rzeczą wiadomy. że zwykłe trumny drewniane i 
metalowe wraz z» zwłokomi zazwyczaj zaraz pe pogrze- 
bie przysypane przeszło 5.000 kilo twardej ziemi ulegają 
zgmieceniu. Aby zapobiedz tej przykrofei. polecany 
nasze okrywy ma trumny z ocynkowanej stali Bes- 
aermmerskiej, pod której skiepieniem majlżejsza trumna 
tak jest ochronioną jak w grobowcu. — Tane ceny nieznacznie 
tylko podwyższają kosztą pogrzebu. Okrywy na trumny dla dzieci 
o połowę tańsze. Zamówienia i składy we wszystkich przedsię- 
biorstwach pogrzebowych Monarchii. Główny skład 3 


Wiem ~ Nibelungengasze 7, Telephon mr. 6418. 
MZ RUE 60 05Ż0000517" WPA SYE FH 


JÓZ. J. LETNIKAUF" 
: ow. ' J 
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Naftę Cesarską Wydział krajowy L. 76.826/03. 


Salonową Benzynę do automobiłów i moiorów © 
Gospodarską Benzynę ekstrakcyjuą | 0 gł 0 S$ > 4 @ n || e, 
Auerowską równą amerykańskiej Oleje maszynowe 


Zmarły dnia 39. października 1897 r. w Goszycach, w gubernii 
Kieleckiej śp. Antom Zawisza, utworzył fundacyę stypendyjną imienia 
śp. Antoniego ojca i Augusta syna Zawiszów dla uczniów c. k. gimna- 
zyum św. Anny w Krakowie, która niebawem ma wejść w życie. Roz- 
dawnictwo stypendyów z tej fuodacyi służy najstarszemu z rodu ś p. 
fundatora imienia Zawiszów t. j. najstarszemu z Zawiszów, spokre- 
wnionemu z śp. fundatorem po mieczu. Prawo to może jednak tylko 

(wtedy by wykonywanem, jeżeli uprawniony jest pełnoletnim obywa- 
(telem austryackim, w całej pełni z praw obywatelskich korzystającym 
i mieszka stale w obrębie krajów w austryackiej Radzie państwa re- 
prezentowanych. 

i Wydział krajowy królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem, powołany w myśl aktu fundacyjnego do 
orzekania o tem, komu według powyższego służy prawo rozdawnictwa, 
wzywa niniejsgem wszystkich, śtórzy do rozdawnictwa niniejszej fan- 
dacyi mniemają się być powołanymi chociażby warunków de wyko- 
nywania tego prawa potrzebnych na teraz nie posiadaii — ażeby 
zgłosili się u piego pisemnie najpóźniej do dnia 31. grudnia roku 
! bieżącego i prawa swoje należycie wykazali 


i We Lwowie, dnia 4. września 1908. 9814 
D u | | | (ró 20.1. - —miuuiizekiie duo wawa WWE) 
Nieustająca a T 
MHvperprodukcya 


Jeszcze więcej jedmak w przerażającym do 
tejże stosunku będący 


po cenach tańszych od konkureńcyi. 
Przy zamówieniach 5 litrowych dostarczamy naftę do domów 
w blaszankach plombowanych. 


Fabry:a nafty 


Fibicha i Stawiarskiego 


w Chorkówce. 


Lokal drobnej sprzedaży : 
przy ul. iirętej I. 6. : 
9364 


Bióro zamówień : 
w Pasażu Hausmama l. 1. 
Telefon 764. 


Całkowita 
gotówka 


nie 
wymagana. 


uar BRACI DROBNEROW 
pa~ we Lwowie, ul. Akademicka l. 14. 


sła ky” 


nagromadziły w licznych fabrykach i na rynkach ogromne zapasy towarów, 
przez co ceny tychże tak spadły, iż dzisiaj nadzwyczaj tanio można już nabyć 
w dobrych gatuukach dywany, portyery, chodniki, kapy na stoły i łóż- 
ka, knee, kołdry, linolenm. ceraty i różne przedmioty dekoracyjne i 
luksusowe, jakoteż bieliznę męską i damską i inne potrzebne artykuły, 
a to tem łatwiejsze powinno dla Wielm. Pana być nabycie takich rze- 
CZY, ile że Wielm, Pan może sobie spłatę wygodnie rozłożyć. 


Nasza renomowana, a szczególnie w Galicyi zaszczytnie znana firma, ma- 
jąca za zasadę dobre towary sprzedawać po bez konkureneyi niskich ee- 


Firanki 
koronkowe 
para kor, 
250 4 6 

i wyżej 


Portyery 
sztuka kor. 
1*30, 2, 3, 
i wyżej 


Popyt, 


naeb, obrała sobie także system i hasło: „całkowita gotówka nie wyma» 
gana“ i „ulgi w spłatach możliwie dogodne“. 

W ślad tedy zatem dajemy nasze towary na kredyt wszystkim 
KOMI Urzędnikom państwowym | prywatnym bez różntey stanu i ran- 
gl, jakoteż wszystkim innym Osobom prywatnym, dobrze sytuowanym, 
które nie chcą lab nie są w możności potrzebne im towary za gotów- 
kę zakupywać i przyznajemy tymże ulgi w spłatach częściowych, któe 
re mogą stosownie do umowy być rozłożone na miesiące lub kwartały, 
przyczem s nacisklem podnosimy, iż przy interesach na kredyt abso- 
Intnie cen towarów nie podwyższamy. 


Dywany 
ścienne 
a. po kor 
6, 8, 10 
i wyżej 


Dywaniki 
przed łóżka 
po kor 
1:40, 2, 3 


i wyżej 


Ohedniki Kilkaset Koce Kapy 
e rd resztek flanelowe na łóżka 
30. 50 Ha chodnika owo Po kor. po kor. 
hal/i wyżej po conagh 4, 6, 8 4, 6, 8 
"2 hajecznych i wyżej i wyżej 
waz Ak 
>S £ = 
Dywany z EE) 
I Lua py kościelne ž ż & R Kapy Linoleum 
„jo ojowe i przed = á 5. ua stół i ceraty 
/aco PO rj ołtarze we == M a po kor. w ogrom- 
11, 14, - wielkim SĘ Š x 3:50, 5, 7 nym 
i wyżej wyborze E $ 5 g i wyżej wyborze 
a < 


Prócz tych tu wyżej naprowadzomych, polecamy szczególniej nasz bogato zaopatrzony skład wybornych gatunków portyer, franek koronkowych, stór apli- 


kacyjnych, karniszy, chodników wełnianych i kokosowych do pokoi, na schody i na korytarze, dalej dywanów kościelnych i przed 


ołtarzy, dywanów salono- 


wych, do jadalń i do pokoi dziecinnych, dywanów ściennych i dywaników przed łóżka i „angora*, koców fanelowych i wełnian a prof. Jaego 
koców do podróży, kołder, kap na łóżka, na stoły, makat, jak wogóle wszelkich artykułów dekoracyjnych. Wielki zapas pa pz zr i Z: 
nych dywanów po cenach bez konkurencyi niskich, 


i Żądając kredytu, niczbędnie koniecznem jest wpierw nas ustnie lub pi- 
$emnie zawiadomić, na które towary się reflektuje, dalej w jaki sposób odnośna 
kwota ma być spłacona. 

Celem poczynienia potrzebnego zakupna, prosimy o łaskawe zaszczycenie 
mas osobistemi odwiedzinami, skoro jednak Wielm. Pan mieszka poza Lwowem, 
a przyjazd do nas nie będzie wygodnym, prosimy łask. do nas listownie się 


u Dom towarowy 


Lisiy i zamówienia 
należy adresować 


` 


ul. Syksłuska G (Pascż Hausmara). 


win, konfitur, konserw itp. Zakładanie parków, ogrodów użytkowych i małych ogródków. 
i kierownictwo ogrodów. Bióro zgłoszeń posad ogrodniczych. Codzienna dostawa do domów jarzyn 
i owoców po cenach targowych. Dom ogroduiczy przyjmuje też w komís wszetkie produkta ogrodowe. 


OJ 2 = TTE TN DE E zw AL Akk PPE a nii i = 8 p5 Tiii 


Za nadesłaniem marki pocztowej sa 10 hal. wysełamy na żądanie nasz 
bogato ilustrowany cennik dywanów, portyer, firanek, chodników, cerat, 
linołeum, narzntek na otomany, kap na stoły 1 łóżka, kceów do poe 
dróży i do sanek, der na konie, kołder, gobelin, makat i innych aty- 


ra 
mm 


kułów dekoracyjnych, jak również towarów lnianych I bawełnianych, 


bielizny męzkiej, damskiej i dzieelnnej, szyfonów, płótna, bieliz 
stołowej 1 innych potrzebnych artykułów. i j r 


„fu ouvre“ we Lwowie, 


9350 


Huriowna i detailiczoa sprzedaż krajowych owoców, jarzyn i wszelkich przetworów owocowych jak 


Kontrola 


Z drukarn i litografii Pillera i Spółki, 


